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rMogłnzi t  I
Z a -wiersi milimetrowy w y­
nosi: Z w ye rłja s  za tekstem
400 Mk. Nadaafane 1 2 w  M i 
Nekrologia 1000 Mk. rta p ie .* 
wncj k*lumuie 2000 Me. tTiwj 
kroniką i w rubryce atiepdŁ* 
toar 1800  Mk. r *  aroaica 
i Komunikaty 1600 Mk. Dział 

ekonom iczny 2000. L»i*ouiid 
ogłoszenia za każdy wyra i 
ISO Mk., w rubryce auptw 
i sprzedaż, matrymomaiao 
i  korespondencja pryw ata i 
ca każdy wyraz 160  A li Paó.a 
na kolumnach tekatowyeh  ̂j 
1600 Mk. za wiersz milime­
trowy, szeroki W  iniUm. U^w - 
asenit- zagramczne o óo drutąj.
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Dzisiejszy numer „Kuriera Lwowskiego zzwiera:
Zamach reakcji na państwo i demo- jakim  byłby rząd p^awicowo-piastowy?

hraeję fart. wstępny].
Straszne wieści.
Uchwały Zjazdu Trudoroifcóro. 
d a lb a  z endecją na terenie abade- 

miebim.

bis ty z Wołynia.
Zjazd nauczycieli szbół wyższyeP 
Wybuch bomby w Łodzi.
Podział hontyngentu jaj.

Zbrodnicze ręce kładą się na Państwo.
Wybncfi bomby w uniwersytecie warszawskim. *

Prof. Orzelsbi strncił obie nogi. Szereg rannych. Straty materialne. Spraucy
zamachu znowu nieznani!!!

W arszawa, (te!. wł.) (51). Wczoraj o godz. 
9-łej wieczorem w gmachu uniwersyteckim w 
liokalu Bratniej Pomocy wybuchła bomba. Wy • 
buch zdemolował 5 pukoji, poranił szereg u- 
sób. innych przysypał gruzami. Rrof. statystyki 
Orzeiski, który przechodził obok miejsca wy­
buchu stracił obie nogi i przez wybity detona­
cją otwór wpadł do piwnicy. Na miejsce zbro­
dni przybyły natychmiast oddziały policji i 
straż ogniowa, która ugasiła powstający z wy­
buchu pożar. Wybuch wywo-rał w calem mieście 
niesłychane wrażanie.

5 MILJ. MAREK ZA WVKRYCIE.
Warszawa. (Pat.). Za wykrycie sprawców czy­

nu przestępnego, dokonanego w dniu 23. b. ni. 
zapomocą materjałów wybuchowycn w redakcjach 
„Rzeczpospolita" i „Gazeta Poranna", jakoteż za 
udzielenie wskazówek, dających możność wykrycia 
winowajców, wyznaczył Komisarjat Rządu na m. 
Warszawę nagrodę 5 milj. mk. Informacje należy 
składać w komendzie okręgowe5 policji państwo­
wej w Warszawie, ul. Senatorska 12, lub Daniio- 
wiezowska 3.

Kwestja bytu PSL. Piasta.
Hłub poselski rozstrzygnie o stosunbu do rządu gen. Siborsbiego.

Obelgi, kije, 
rewolwery, bomby.

Gradacja je s t  metodą i objawem, nietylko w 
dziełach sztuki wysępującym; mamy możność ob­
serwować ją  i w życiu, choć na tym terenie — 
w przeciwieństwie (do sztuki — wrażenia, które 
powoduje, nie mogą sobie rościć pretensji do mia­
na harmonijnych.

Endecja posługuje się metodą Stopnjowania 
w swoich metodach dążenia Jo  władzy i pozy­
skiwania sobje sojuszników. Zaczęła od' delikat­
nych komplementów pod1 adresem rządu p. W i­
tosa i osób ówczesnego premiera, oraz b. mi­
nistra oświaty p. Rataja. „Koniokrady", „dojli- 
dziairze", „parobki", „chamy" — w ten sposób 
oceniano wtedy moralne i intelektualne kwalifi­
kacje obecnych sojuszników.

Homeryckrm ob jrza jen  obefgi były jedynie in­
trodukcją, mającą zagrzać do czynów. W  Pozna­
niu próbowali endecy zastraszyć — czy też po- 
zyskać — p. Witosa kijami.

Rosła propaganda nienawiści, gwałtu, prze­
wrotu. Pracowali nad jej wytworzeniem i wzmoc­
nieniem działacze i pisma endeckie. Fanatyzm, nie­
nawiść zaciekła w stosunku db rodaków, którzy 
mają -odwagę czynnie wyznawać odmienne od en­
deckich po zakonania, stały się stałym czynnikiem 
politycznym, składem marerjału wybuchowego, do 
którego wystarczy przytknąć lont, by nastąpiła 
eksplozja.

Tragiczną eksplozją były strzały rewolwerowe, 
które przecięły pasmo życia Pierwszego Prez: 
denta, a poprzedziła ją  wściekła kampanja agita­
cyjna i publicystyczna przeciw czcigodnej Jego 
osobie. _  ; f ,| : J j j|

Nie dość na tern. Prawem i lewem, środkami 
legalnymi i przemocą chce endecja dojść do rzą­
dów. Partja nibyto konserwatywna, która pod rzą­
dami zaborców stosowała pozytywne, lojalne, wier- 
nopoddańcze mptodyy działania, we wskr/eszonem 
państwie polskjem schodzi do podziemi, gdyż n:e 
wystanczy je j zatruwanie powierzchni życia poli­
tycznego, i tam organizując spjski, dezorganizuje 
wojsko, administrację, znieprawia młodzież, pod­
cina rodzące się poczucie praworządności, naraża 
na szwank autorytet państwa, a o ile nie spotka 
się ze zdecydowanym odporem, zachwiać może 
podstawam i jego istnienia.

W Krakowie, w Warszawie wyhudiają pod­
łożone bomby, niedługo, a gotowe nam urozmai­
cić życje we Lwowie. Gdzież Syjony? Czy na 
starvm Rałkanie, w Macedonii, którą nękały’ ban­
dy komitadżich? Ci, którzy głoszą Się odrodzi- 
cielamj ducha narodowego, godzą w instynkt pań­
stwowy i w życje państwa. Ugodowcy wobec ob­
cych stają się rewolucjonistami w stosunku do 
własnej władzy. Poprawni sąsfedzi uciskających 
pas narodów stają się wrogami własnych współ­
obywateli i współrodaków.

Musi się tamę moralną i materjalną zbudo­
wać przeciw temu zalewowi fanatyzmu, szału, a- 
narchji, mus; się sformować front pańs‘wowy i 
demokratyczny, wywołać odzew sumień obywatel­
skich, ktoiy oddziała i na dusze niedostatecznie 

1 zcB^entowanych, lecz uczciwych prawicowców.

OBRADY GŁÓWNEGO ZARZĄDU P. S. L. 
Pi ASTA

Warszawa, (tal. wł.) ;M).- Główny Zarząd 
P. 5- L. „.Piasta", odbył wczoraj posiedzenie

w gprawie stosunku do rządu gen.v-Sikorskiego. 
W wyniku obrad uchwalono pozostawić decy­
zji w Dej sprawie klubowi poselskiemu.

  —

Ministerstwo reformy rolnej.
Prawica z Piastem warują sobie zyskt z pareeiacji ziemi.

PROJEKT UTWORZENIA MIN. REFORMY 
ROLNEJ.

Warszawa. (Pat.). Na posiedzeniu sejmowych' 
połączonych komisji administracyjnej i rolnej, — 
przyjęto projekt ustawy o ustanowieniu minister­
stwa reformy rolnej. Następnie przystąpiono do 
dyskusji nad ustawą o zakresie działania tegoż

PRZYPUSZCZALNY SKŁAD GABINETU 
BALDWINA.

Londyn. (BAT). rx>rd Gecil wstąpi do no­
wego gKunietu. Chamberlain zostanie koncierzem 
skarbu, Hoare ministrem żeglugi napowietrznej,

ministerstwa. Przyjęto dwa artykuły projektu — 
Dyskusji nie ukończono. P. Poniatowski postawił 
wniosek, aby parcelacja dozwolona była jedynie 
pśfń^twowym urzędom, a nie spółkom prywatnym. 
Wniosek ten upadł. Przeciw głosowali przedsta­
wiciele ZLN., Ch D., Klub chrześc. nar. i „Piast". 

  ■

a Leslie W ilson óbejmie przewodnictwo part;i 
konserwatywnej, siT Horne w nowym gabinecie 
nie obejmie żadnego urzędu.
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Kłonicowe Ikonkury mimo wszystko wywarły, 
wpływ na Piasta. Pp. Witos i Rataj przygoto­
wywali grunt w poprzednim sejmie, po cichu, 
wstydliwie. Ściskano sobie rączki pod stołem, wy­
pierając Się wszelkiego kontaktu.

Lecz dziś piastowy paszek .nie wytrzymał i 
fesie w paszczę ipaw'icowego węża. Byle się na­
sycić władzą, a choćby świńskim wywozem. Co 
będzie jutro, o  to mniejsza. Wojsko, administra­
cja (choćby pud ministrem p. Ki&nikiem) — 
wszystkoby dostało się w ręce enaeicow, a Piast, 
wyciśnięty jak cytryna, kopnięty, zniknąłby, przy­
czyniwszy się do umożliwienia prawicowego, fa- 
szystycznego przewrotu.

Na placu pozostała uczciwa demokracja: opu 
jzycja Piasta, N. P. R., Wyzwolenie, P. P. S. 
P. Buyl udawał opb/Jfcjonistę, szukając lepszej 
konjunktury. W  końcu poszedł tam, gdzie mu 
pachną k« recesje, wpływy i — tak mu się zda­
je — możliwość rehabilitacji.

Demokracja ma ciężką walkę przed sobą: 
z jawną .reakcją, z przeżytą, zma'erjatizowaną pra­

w icą Piasta, z niernającym skrup tłów brylizmem. 
Podejmie tę wałkę, wytrwa i zwycięży, gdyż słusz­
ność, idea, etyka, dobro państwa są na jej sztan­
darach, w jej sercach i w je j obozie.

J*

Straszne wieści.
SzKiwa po liska pod rządami czerwonych katów. 
Morderstwa iha osobach nauczycieli polskich —  
Emigranci galicyjscy, jaka narzędzie rządu bol- 

szewiekłeyo w walpe z puls kością.
(Korespondencja; „Kurjera Lwowskiego*1.)

Pogranicze poieko-sow., 20 maja.
Jeszcze nie zdążyłem wyczerpać m aftyfo- 

logji kościoła katolickiego w Rosji sow., a  już 
dochodzą mnie mrożące krew w żyłach wieści 
o meftły-chanem postępowaniu rządu bolszewic­
kiemu w istostUiku do polskich .szkół i {nauczyciel­
stwa polskiego. Ze stwierdzonych faktów da się 
wysnuć wróosek, ze czerwoni władcy R osji zmie­
rzają konsekwentnie, planowo i systematycznie 
do wytępienia, elementu polskiego na Ukrainie i 
że w realizacji tego celu nie wzdragają się przed 
żadnym środkiem. Kilka przykładów najlepiej 
po“wższe twierdzenie zilustru je:

1) W Mohylewie, wszystko, co miało cha­
rakter polski włącznie z kościołem i ochronką 
zostało już drawno zniszczone. Pozostała jedynie 
szkoła która chociaż pozostaw ała pod ścisłą kon­
trolą władz sowieckich m iała w gronie nauczy- 
cielskiem nauczycielkę Polkę, n iejaką p. Kło-
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Kostka Napierski
P ow ieść z XVII. wieku.

9

(Cł<tg dalszy).

— Jialriż ratunek widzą?
— Pcw em W m ości otw arcie: zmianę ster­

nika.
— Sm iałj krok. Lecz czyż niewolny — a 

takim-eśmv królu rzekli — może- sterować?,
— Jezuici mim kierują, schlebcy i podwi- 

fci. Lekkomyślność zbrodnicza i dewocja u ste­
ru. Mężowie warci odsuwani. Malkontentów li­
czba coraz wzrasta. Nigdy takiego nie było roz- 
dźwieku między narodem, a  tronem. Paszkwile 
ostre, oskarżenia, listy otw arte latają. A on 
jakby się uwziął drażnić ludzi. Wrogami sobie 
uczynił: m arszałka, podskarbiego, hetmanów o- 
bu, pana krakowskiego... ba, cały szereg zasłu ­
żonych męzow. To też nie dziw — gdy urazy 
łączą, a  do tego przybywa obawa o los kierow a­
nego zgubną dłonią państwa — iż malkontenci 
skupiają ■ sfięfl za innym poczynają oglądać się 
panem. W sercach za-; mężów, o humory one 
pańskie, i  zaszczyty pukuphe niedbałych, po­
nad wszystkie te mniej ważne sprawy wydźwi- 
guje się trwoga jedna o .joałość zagrożoną. Czują 
omi — jjo d n ió sł się — iż .u steru dziś trza wo-

potowską. Nauczycielka ,tp mimo ciągłych szy­
kan i prześladowań w krótkim czasie między 
zwolnieniem z aresztu la )>as top n ero zaareszteń 
wanieir. nauczała dzieci polskie w duchu pol­
skim. Nie podobało się to nadzorującym w ła­
dzom i postanowiono ją  raz na zawsze unie­
szkodliwić. W nocy z dnia 15 na 16 kwietnia 
br. .wpadła do mieszkania p-ni Kłopotowskiej 
banda, zabiła ją , zrabow ała mieszkanie, a tru­
pa zamordowanej wrzuciła do Dniestru!.................

2) W Zinkowie laty-czowskiego powiatu, z 
początkiem m arca br. została przez nieznanych 
skrytobójców zamordowana nauczycielka Do­
browolska, a na tej m iejsce wyznaczono R u­
sina niejakiego Zagórskiego ze Lwowa. .

31 W Chmielniku, p. lityńskiego, nauczyciel 
Solecki zginął od wystrzałów nasłanych bandy­
tów z frońceSn m arca br. na jego zaś m iejsce — 
przeznaczono ,,galicjanina“ Bednarczuka z Dro­
hobycza.

4) W Mańfcowcach tego powiatu nauczyciel­
k i  W itwicka przepadła bez wieści, a kierownic­
two szkoły polskiej objął rusin z Małopolski 
.niejaki Niesiołowski.

5) Nauczyciele polscy z Pikowa, Janow a i 
Gniewiania pow. Winnickiego siedzą od pół roku 
w więzieniu w W innicy, a  jna ich m iejsce prze­
znaczono trzech jakademików-galicyjskich**.

6) W  Oryńime, pow*. kamienieckiego, nau­
czycielka Banasiewicz pod wpływem ciągłych 
prześladowań zmuszoną, była uciec Ho Polski; 
kierownictwo zas sizkoły ob ją ł niejaki Borecki, 
rusin ze wsch. Małopolski.

Tych kilka przykładów ftiówlą sam e za sie­
bie. W obec nich bledną prześladowania szkoły 
polskiej pud ,b. zaborem pruskim i carskim. 
Małymi w porównaniu z powyższymi prześlado­
waniami wydają się obecne prześladowania ko­
ścioła katolickiego w R osji, za kościołem k a to ­
lickim bowiem stoją najpotężniejsze organizacje 
państwowe i opincja publiczna państw europej­
skich. Za naucielstwem polskiem zaś nie ujmuje 
się nikt, nawet ten, kto je s t  najbardziej do tego 
obowiązany tj. Polska. Gdy sowietom nadal nikt 
nie będzn- przeszkadzał w tępieniu elementu 
polsideco na 1 'krainie to stanie on się w nie­
d łu g im  czasie "tragicznem wspomnieniem. A' 
przecież możnaby puścić w ruch cały o fic ja l­
ny aparat, nie brak przecież w traktacie ry­
skim podstaw prawnych, które czynią taką 
interw encję możljwą, a' w razie bezskuteczno­
ści Ij-ch zabipgów chwycić się ostrzejszych 
środków, by nte sowietach wymusić bardziej 
ludzkie -obchodzenie się Z m niejszością poi-

dza, Lióryby natchnął naród wiarą, rozpadle siły 
powiązał, zapałeffrt swym je  ożywił i powiódł 
ku zwycięstwu!

—  Zapóźno. Fala idzie
—  'Rozbije się o g:*anit opora.
— Tania spróchniała: rzekłeś...
—  Duch odradza...
— Spróchniałość grobom przynależy.
— Żywię jeszcze naródl
—  Niecn udowodni.
— Wodza .trza, któryby one żywdtne bro- 

mienilT zwiazal — któryby dowód ten u jął iako 
szablę w rękę... Troska serc szukających — 
w dzisiejszej pogrąży — dumą przebiega żywot 
nieboszczyka króla: jego powagę u postronnych 
— Zwycięstwa świetne nad Moskwą. — iego da 
lekobiegłe, bohaterskie plany — jego wreszcie 
tak wskazanie buntu krzywdzonymi/..; i z myślą 
o tym duchu — rosnącym, gdy nas odszedł — 
ku tobie z w raka się... Lwie Aleksandrze — schy­
lił się ku siedzącemu.

— Zaw ołałeś mię na pamięć krzywd...
— Na pamięć ducha tamtego 1 Zdecyduj 

się —  żebrał.
— Do planów tych’ nie przełożę ręki.
— Kraj w niebezpieczeństwie. Osławiony 

błędnemu sterowi, na zgubę pewną przyjść musi. 
O całość wszystkiego idzie.

— Całość ta nic mnie nie porusza.
— Czyż obcym ci ten kraj? — sprostował 

się op,at.

ską b a  Ukrainie, gdyż o poprawności stosunków 
przy obecnem systemie nawet iriarzyć-inic można.

W sprawie morderstw, dokonywanych na ; 
nauczycielach polskich na Ukrainie sow., oraz 
w sprawie okrutnych prześladowań szkolnictwa 
pplsk. powinien podnieść się w całej Rolsce 
gromki krzyk protestu i oburzenia który poru- - 
szyć winien opinję całego świata. Czy pomyśli 
kto w Polsce o zorganizowaniu te j tak konie­
cznej akcji I ? Argu*.

>■——

Uchwały Zjazdu Trudo wików.
(efc) Zjazd partji trądowej uchwalił następu­

jące rezolucje:
1), Narodny Zjazd stwierdza, że ryski traktat 

z 18 ’ III. 1921, został zawarty Dez udziału na­
rodu ukraińskiego, podobnie jak paryska decyzja 
Rady Ambasadorów z 14. III. 1923 została uchwa­
lona bez jego zgody.

2) Ostatecznym celem narodu ukraińskiego 
jest niezależna demokratyczna Ukraina. W uwzglę- 
dnieniu obecnych warunków politycznych Zjazd' 
wypowiada się za złączeniem się wszystkich ziem- 
znajdujących się na teirytoirjum Polski w jednoiittą- 
całość, zakłada natomiast stanowczy protest prze­
ciw t. zw. wojewódzkiej autonomji.

Odnośnie do wyborów przeprowadzonych w 
dniach 5. wzgl. 12. listopada 1922 do Sejmu i 1 
Senatu Rzeczypospolitej Polskiej, Zjazd’ stwierdza, ( 
że Galicja Wsch. w owym czasie w myśl posta­
nowień prawa między narodowego rie należała, 
prawnie do Polski, wobec czego wybrani posło­
wie i senatorowie tej połaci kraju nie mogą u- 
chodzić za reprezentantów ukraińskiego społeczeń­
stwa, a już za wyzwanie musi Zjazd uważać ,,ch!i- 
borobów" wysuwających się na arenę parlamen­
tarną jako przedstawiciele społeczeństwa ukraiń­
skiego w Galicji Wschodniej.

Zjazd domaga się wobec tego bezzwłocznego, 
amuowania wyborów do Sejmu i Senatu w całej 
Galicji Ws.ch. Zjazd protestuje przeciw skasowaniu 
gminnej autonomji i domaga się bezzwłocznego 
przeprowadzenia nowych wyborów do rad miej­
skich i gminnych w całej Galicji Wschodniej.

Osobna rezolucja protestuje przeciw stosowa­
nym represjom w dziedzinie kościelnej i polity cz­
nej. W końcu Zjazd złożył protest przeciw po­
zbawieniu ukraińskiego społeczeństwa gmachu sej­
mowego we Lwowie, Banku Krajowego Galicji i 
krajowych dóbr jako też majątków i żąda przy­
wrócenia społeczenstw'u tucr. nabytych praw Uo 
tego majątku

Zjazd domaga sie zaniechania prześladowań 
prywatnego uniwersytetu ukraińskiego we Lwowie 

■ ■ ■ M I M H M n K a M K M S r a M ttM H a H B n ir o
A Kostka w daleldem zapatrzeniu:
— Jest mi ten kraj, jak  morze w idziane1 

z brzegu.... Słyszę jeno szum -powierzchni — , 
i jek  (rozpaczny głębi. Inne ja  mam Namierzenia...

Opat zbliżył się z żywością.
— Rozumieć bym je  pragnął...
Kostka obrócił nań wzrok zamyślony:
— W mość jesteś szlachcicem .. To żadną 

m iarą tego rozumieć n: e możesz. Chyba. . kie­
dyś — złagodził.

Zaczem wstał i podszedł do okna. W za­
dumie patrżał na św iatła zachodu.

Opat chodził z pochyloną głową wzdłuż 
komnaty. Uo chwili zatrzymał się obok Kostki.

- -  Rzekłeś W mość na wstępie — zagadnął j 
— że m asz Indlzi z pod Tattr, i  że stamtąd od 
granicy jedz msz. Wybacz Wmość, iż spytam’ 
ciekawy, co-ć tamtą stroną wiodło? A jeśli i 
to jest. tajem nicą... i

Kostka wyciągnął do opata7 dioń. >
— Nie chow ajcie urazy.. Są  rzeczy, które 

dziś wydać się mogą szalone. Nadto głęboko i 
w przesadach stanowych tkwimy. Nawet łi , 
którzr stanu swego zgniłość i s-próchniałość. 
widza). Zadość w ystarczającą wydaje sie-im  na­
prawa. Przed zepchnięciem trumien w grób. ,-a- 
wadzających rozpędowi ty cia , cofnęliby się ze>' 
strachem Oto dlaczego...

— Nie chowam żalu — rzekł opał i uści-, 
snął serdecznie dłoń Kostki.

(C d nX '.
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i wydziałów technicznych, oraz udzielenia mu z 
ukraińskjch wpływów podatkowych subw- nc i po­
trzebnych na uposażenie i utrzymanie Celnego 
uniwersytetu wraz z nieodzownymi instytutami na­
ukowymi, dalej domaga się zjazd przekazania te 
mu uniwersytetowi ukraińskiemu połowy majątku 
uniwersytetu lwowskiego, będącego dotychczas de 
iure uniwersytetem itrakwistyeznym.

Ostatnia rezolucja wzywa społeczeństwo u- 
kraińskje do energicznej i wytrwałej pracy we 

■ wszystkich dziedzinach życia.
Jak widać z powyższych rezolucji, majowi ry­

cerze księżycowych majaczeń nie zdobyli się jesz­
cze na odwagę przekreślenia utopijnych haseł. — 
Byle głośno, po hajdamacku, od Żab;ego do M iń­
ska, a teraz na .poprzek od Londynu przez Paryż 
do Kijowa, otumanić lud i siebie.... a później 
dostać po łapach i skomleć... „kryuda" i 'wyrze­
kać się swoich „rządów".

Żadnego znaczenia nie p os jadają protesty prze­
ciw traktatowi pokojowemu w Rydze, uchwale Ra­
dy Ambasadorów z 14. marca b. r., ani separa- 
Tstyczn^ hasła „o wielkiej połukrainie w Polsce", 
ani protest przeciw autonomji wojewódzkiej, oraz 
żądanie anulowania wyborów we wsch. Małopolsce. 
(Nie trzeba ich było (rozbijać i bojkotować w r. 
ub.). Wśród kilku drobniejszych rezolucji, nadaje 
się do poważnego traktowania jedynie sprawa u- 
kraińskjego uniwersytetu. Rozwiązanie tej sprawy 
w drodze konstytucyjnych uchwał, jest obowiąz­
kiem rządu polskiego.

Do szerszego komitetu ,iurodnego weszło nast. 
45 osób (5 miejsc zarezerwowano dla delegatów 
Wołynia, Chełmszczyzny, Podlasia i Polesia): S. 
Baranowska (Stanisławów), d!r. W. Baczyński] 
(l-wuwj, ks. E. Baczyńskij (Lwów), dr. T . Wania 

[(Złoczów), dr. I. Hankiewicz (Kołomyja), ks. I. 
iHimiak (Jamnica), A Hładyszowskij (Lwów), dr. 
I. Hołubowicz (Lwów), ks. S. Horod'eckij, W. Hre- 
siak (Lwów), dlr. M. Zderkowśkij (Mościska), dr. 
M. Zajaczkiwśkij (Lwów), N Kobilnyk, dr. M. 
Korduba, A. Koioć, dr. T. Kormosz (Przemyśl), 
I. KochanowćUj (Stanisławów), M. Korol (Żół­
kiew), dr. Ł. Kulezyckij, dr. P Łysiak, A. Ma- 
łećkij (Lwów), E. Makaruszkowa (Lwów), Z. Pe- 
łańskij (Lwów), I Polanśkij (Lwów), M. Rudnic- 

ika-Łysiak (Lwów), L. Rożanskij (Lwów), T. Ró­
żan krwśkij (Złoczów), O. Sajewicz (Lwów), di*.

Fedak (Lwów) i kilku innych.

M in  I i i y  ni p r a r a w a s i o i y ?
„OSOBISTOŚCI MAŁO 3UDZĄCE ZAUFANIA 

MORALNEGO I INTELEK fUAŁNEGO".
Prawica mimo wszystko wstydzi się kandyda­

tur ministerjalnych, wysuniętych przez , Piasta" na 
wypadek utworzenia twawirowo-piastowego rządu. 
Dla ludzi, którzy w sposób brutalny mieszali z 
błotem pp. Witosa i Rataja, o całe niebo wyżej 
stojących od pp Kowalczuka i Pawłowskiego, o- 
becnych kandydatów na kolegów po fachu pp. 
Poincare, Curzona, Benesza, trudńemi do strawie­
nia są te nazwiska.

Wczorajsze „Słowo Polskie", choć sili się na 
radość i uprzejmość, jes,t melancholijne i zatro­
skane. Pisze o swoich sojusznikach w artykule 
■wstępnym:

Niewyolbrzymiajmy znaczenia faktu, że tę lub 
ową tekę w nowym rządzie otrzymać może oso­
bistość mało budząca zaufania moralnego czy in­
telektualnego, tolerowane być miało idące zawsze 
w cieniu potężnego prądu dziejowego pospolite 
łajdactwo, małość, prywata czy niedołęstwo.

Czuincść w sprawach codziennej moralności 
politycznej musi być spotęgowana.

Przy narodzinach! tego związku niejedno może 
być i będzie niezawodnie zgrzytem i zawadą.

A wreszcie „Słowo" wspomina o „wątpliwo­
ściach dotyczących personaljów przyszłego rządu".

Zdania zacytowane bardziej przypominają na­
pisy na dworcach, przestrzegające przed zamacha- 

.mi na kieszeń, niż rozmowy świeżo poślubionych 
małżonków.

Perspektywy sojuszu są chmurne. A opinja 
musi się zapytać: czy godzi się wywoływać przeri 

"lenie na to, by tworzyć rząd, w którego skład 
wejdą „osobistości mało budzące zaufania moral­
nego i intelektualnego?" Zaiste, jest to zbrodnicze 
%prae z dobrem państwa dla partyjnych celowi

I

P. KOWALCZUK JUŻ NIEAKTUALNY.
Według wiadomości nadchodzących z Warsza­

wy p. Witos ene,rgiaznie podobno wypiera się kan­
dydatury ministerialnej p. Kowalczuka. Cóż się 
jednak w takim razie stanie z p. Kowalczukiem i 
jego przekonaniami / P. Kowalczuk bowiern zw :el- 
kiego pseudo-radykała stał się gorliwym propa­
gatorem sojuszu z prawicą.

Przegląd światowy.
ROZMAITE PROJEKTY NIEMIECKIE.

(j) Wśród powodzi projektów niemieckich — 
mnożących się przed pojawieniem nowej noty, a 
przeznaczonych zdaje się do wybadania terenu, 
pojawiła się także myśl, by nota była odmiennie 
zredagowana i osobno wysłana ao każdego rządu 
koalicji.

Wedle doniesień „Chicago Tribune" przemy­
słowcy niemieccy radz,by ofiarować koalicji mono­
pol alkoholowy w Niemczech, nadwyżkę dochodu 
z kolei i akcje w' fabrykach niemieckich. Nato­
miast skłonni byliby porzucić myśl zbadam a wy 
płacalności Njeinjec przeż komitet eksper.ów.

Poseł Reinbaden, który uchodzi za jednego 
z twórców noty z dnia 2. maja, uważa, że Niem­
cy nie mogą zapłacić więcej niż 20 miijardów. 
Socjaliści niemieccy proponują, by handel, rze­
miosła, przemysł, banki, własność zterrMra mała 
i wielka oddały państwu 1/5 swego dochodu na 
rachunek odszkodowań. Podobnie w'e wszystkich 
rowurzystwarh prywatnych państwo posiadać po­
winno jedną piątą kapitału. Rolnicy ponad 2 ha 
ziemi oddać powinni państwu jedną piątą swego 
majątku. Byłby to roćtzaj podatku zwrotnego V  
monecie ustalonej.

Wedle „Daily Telegraph" wśród licznych pro­
jektów przedtożonycn rządowi niemieckiemu przez 
ekspertów, znajduje się jeden, przew.dujący spła­
tę 50 miljaińdów marek w zlocie w 25 ratach 
tocznych W ciągu 5 lat Nimicy .płaciłyby' mi- 
Ijard, następnie 1 %  niiljlarda, 2 miljardy, 2 7 *  i 
wreszcie w piątym okresie 5 miijardów.

Sfery, rządowe twierdzą, że najwyżej mogą 
Niemcy zapłacić 30 inilja.rd6w, i to pod warun­
kiem natychmiastowej ewakuacji Ruh,r.

Wśród przemysłowców rozważany jest pro­
jekt von Litwina, przewidujący przemianę przed­
siębiorstw przemysłowych na tow, akcyjne z o- 
graniczoną poręką, które oddałyby 1/3 akcji pań­
stwu, a za jego pośrednictwem towarzystwu mię­
dzynarodowemu reparacyjnemu złożonemu z dele­
gatów krajów poszkodowanych i krajów, które 
notować będą pożyczkę niemiecką.

CZY OGÓLNE WYBORY WE WŁOSZECH.
(j) Generałowie milicji faszystowskiej zwołali, 

swe sztaby, aby rozważyć sprawę „oczyszczenia" 
organizacji- Wielu wodzów partji uważa, że naj­
lepszym środkiem zapobieżenia konfliktom lokal­
nym, które mnożą się z każdym dniem, jest roz­
wiązanie Izby i rozpisanie nowych wyborów. — 
Uchwalono też, że prefekci wracając do dawnej 
władzy, będą odtąd jedynymi prawowitymi przed­
stawicielami rządu. Spodziewane są wielkie zmia­
ny personalne w preiekturach.

DON STURZO -  MUSSOLINI. 
WATYKAN ZA SYSTEMEM PROPORCJONAL­

NYM.
(j) Walka o system proporcjonalny zaostrza 

się we Włoszech. Partja ludowców wykluczyła ze 
swego łona p. Tovini wiceprzewodniczącego Izby, 
ponieważ na kongresie w Turynie stwierdzał ko­
nieczność współpracy „Popolari" z rządem. 
Partja żąda stanowczo utrzymania proporcjonal­
nego systemu wybór,czego. „Obseruatore Romano" 
organ Watykanu wypowiada się również bardzo 
ostro przeciw reformie wyborczej.

SPISEK NA ŻYCIE ISMETA PASZY.
Paryż. (Pat.). Jak donosi „Intransigeant" z 

Lozanny, rząd angorski zawiadomił telegraficznie 
Ismeta paszę, że 4 Greków i Ormian jest w dro­
dze do Lozanny, aby go zamordować. O teiegra. 
mie tym zawiadomiła natychmiast delegada turec­
ka policję lozańską. Czterech tajnych agentów no- 
licji szwajcarskiej przydzielono do czuwania nad 
bezpieczeństwem osobjstem Ismetta paszy

Walka z endecją na terenie 
akademickim.

Lisudały wiec endecki. —  Masowa demonstracja 
młodzieży lewicowej przeciw reakcji na tere­
nie akademickim. —  Młodzież lewicowa nie we­
źmie udziału w zjeździe „ogólnym" młodzieży 

aKademickiej we Lwowie.

Dnia 30 m aja ma odbyć się we Lwowie 
trzeci z kolei zjazd ogólny polskiej młodzieży 
akad. Zjazdy akademickió były dotychczas n aj­
wyższą reprezentacją młodzieży akad. — Obe­
cnie jednak młodzież zgrupowana w organiza­
c jach  klerykalno-nacjonalistycznych, nie chce do­
puścić do wyboru delegacji na zbierający się 
t-eym akademicki drogą powszechnego głosowa­
nia ogółu ,akademickiego, lecz pragnie przemy­
cić „swoich"" delegatów przęz doraźni a j z wołany 
wiec akademicki bez uwzględnienia proporcjo­
nalności" głosowania. Oczywiście ta, typowo en­
decka metoda, spotkała się z bezwzględnym o- 
porem akademickiej lewicy, która solidarnie po­
stanowiła nie wziąć udziału w zwołać się ma­
jącym zjeździć' akademickim.

Młodzież lewico1 a zaznaczyła to stanowisko 
na wiecu, który endecy na wczoraj zwołali do 
sali Sokoła.

Już na długo przed' godziną 7-mą tłumy 
akademików zgrupowanych w socjalistyczncm  — 
„Życiu" i postępowej „Kuźnicy" w Tow. akad. 
„Zjednoczenie" zapełniły wielką salę Sokoła do 
które’ napływać zaczęły później bojówki endec­
kie.

Zanim przystąpiono do porządku obrad tj. 
do wyboru delegacji na III Zjazd akad we Lwo­
wie nastąpiła wspaniała m anifestacja akad. m ło­
dzieży demokratycznej.

Akad. Robert FrolicH (Pol. Młodz. Socj.) 
oświadczył, że młodzież socjalistyczna domaga 

■ się ordynacji wyborczej na zjazd akad. we Lwo­
wie opartej o pięcioprzymiotnikowe prawo wy­
borcze ogółu lakademickiego i zapowiedział, że 
młodzież polskia socjalistyczna w zjeździe zwo­
łanym na innych1 za.sadach udziału nie weźmie.

Następnie przemówił reprezentant „Zjedno­
czenia" akad. Maurycy Karniol oświadczając, 
że zjazd akademicki, winien być zwołany drogą 
wyborów, by najszersze masy społeczeństwa a- 
kademickiego dały wyraz swej woli. Dlatego 
„Zjednoczenie" w zjeździe zwołanym w inny 
sposób udziału nie weźmie i uchwał tamże po­
wziętych wraz całą  demokratyczną młodzieżą 
akad. nie uzna

Następnie piZeShówił przedstawiciel postę­
powej pól młodz. akad. zgrupowanej w „Kuź­
nicy", akad. Janikiewicz stwierdzając/ że zjazd 
akad. będzie m iał charakter czysto chyjeński. 
ialbowietn młodzież postępowa udziału razem z 
endecja, w Zjeździe nie weźmie, gdyż nie da 
użyć się Za narzędzie akademickiej reakcji.

Po tych’ oświadczeniach, które wywarły ol­
brzymie wrażenie na obecnych, młodzież leWi- 
cowa opuściła masowo wiec pozostawiając na 
siali skonfundowanych młodzieńców endeckich 
klery kalne panienki i słuchaczów teologji.

Uformował się olbrzymi pochód, który prze­
szedł ulicami śpiewając. „M arsyliankę" „ 0  cześć 
W am  panowie m agnaci" i „Czerwony Sztandar".

W ten/sposób Zakończyła się próba ondec 
kiego terroru bad życiem akad. polskiej m ło­
dzieży

W  innych środowiskach uni wersyteekich — 
młodzież lewicowa zachowały się w podobny 
spbsóh, odm awiając swego udziału w Zjeździe 
„Ogólno" akad. we Lwowie.

Czas odnowić 
przedpłatę i
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Spór angielsko-rosyjski.
- NOTA ROSYJSKA DO ANGLJI.
1 ondyn. (Pat.). Krassin wręczył lordowi Cur­

zonowi odpowiedź rządu rosyjskiego. W odpo­
wiedzi tej sowiety dają wyraz nadziej:', że porozu­
mienie zostanie osiągnięte. Fnyczem proponują 
natychmiastowe zawarcie konwencji nadające An­
glikom prawa rybołostwa. Po pewnym zaś czasie 
sprawę miałaby załatwić definitywnie międzynaro­
dowa konferenq'a. Sowiety są też gotowe wypłacić 
odszkodowanie za aresztowanie obywateli angiel­
skich w Rosji, oraz wycofać dwie noty podpisane 
przez urzędnika komisariatu spraw zagranicznych 
Einsteina. Oskarżenie o pogwałcenie postanowień 
układu handlowego rząd sowietów odrzuca i pro­
ponuje przystąpienie do dyskusji na ten temat, 
w razie zgody sprawę omówiłby Cziczeriri oso­
biście z przedstawićie 1 ami angielskimi.

PRASA ANGIELSKA 0  NOCIE ROSYJSKIEJ.
Londyn, (PAT). O odpowiedzi rosyjskiej 

piszą: Times, że nie .spełniła ona warunków po­
stawionych przez Curzona i że nez wątpienia 
rząd angielski będzie domagał t.sję wypełnienia 
tych warunków. Morning Post pisze, że Krassin 
dąży do rozpoczęcia rokowari angielsko-sowie- 
ckich, gdyż to oznaczałoby uznanie rządu so­
wiecki ?go. Westimiiiiter Cazettc zaznacza, że 
R o sja  przyjmie- wszystkie warunki, aby uniknąć 
zerwania stosunków. Daity News uważa odpo­
wiedź sowiecką iza ktyycięstwo Curzona.

Daily E spress podkreśla pojednawczy ton 
odpowiedzi sowieckiej.

Ulgi reparacy|ne dla W ągier.
Paryż, (PAT). Kom isja odszkodow ań po dy­

skusji nad (sprawami finansowemu Węgier uchwa­
liła! przychyli<3 się do prośby Węgier co do 
tymczasowego zniesienia przy wolejów państw 
sprzymierzonych w odniesieniu do pewnych do­
chodów węgierskiego jako gwarancji pożyczek. 
Kom isja postanowiła w ysłać do W ęgier niezw ło­

cznie specjalną imisję, która zbada finansowo 
i ekonomicznie W ęgry, wezwać Węgry do re- 
gidarnego p łacenia należności za koszta utrzy­
mania wojsk okupacyjnych na Węgrzech i do 
skrupulatnego wykonywania dostaw węgla i 
bydła. J

Uchwafy Rady ministrów.
W arszawa, .(RAT). Na posiedzenie Rady 

mmi o tr ów prezes Rady przedstawdł wniosek w 
sprawie reorganizacji adm inistracji państwowej. 
Projekt tem przesłała Rada ministrów do o sta ­
tecznego rozpatrzenia komisji ministrów pod 
przewodnictwem prezesa "Rady ministrów. Na­
stępnie Rada ministrów uchwaliła wniosek min. 
spraw wojskowych w sprawne wypłaty pośm ier­
tnego po zm arłych oficerach i wniosek min. 
spraw wewnętrznych w sprawie likwidacji bata­
lionów celnych, m ocą którego z'Hniem 1. lipca 
br. rozpocznie się likwidacja oddziałów celnych 
n a  granicy wschodniej, a  strzeżenie granicy Z 
dniem 1. lipca przejmuje policja państwowa, 
któnęj etat (osobno będzie odpowiednio *wię- 
fcsaony W‘ dal iZym fciągu Rada ministrów u- 
chwaiiła projekt noweli do ustawy o państwowej 
wyłącznośw i poczt, telegrafów i telefonów, mo­
cą którego (ministerstwo poczt, t telegrafów w 
porozumieniu z ministerstwami spraw wewnę­

trznych i 'wojskoweir będzie uprawnione do u- 
dzielania koncesji prywatnym osobom fizycznym
i prawnym na posiadania i używanie urządzeń 
radiotelegraficznych i radiotelefonicznych W 
końcu Rada ministrów przyjęła przedstawiony 
przez ministra skarbu a  przyjęty pizez komitet 
ekonomiczny ministrów projekt ustawy o środ­
kach przygotowawczych do wprowadzenia wa­
luty złotej. Do iczasu wprowadzenia ostatecznej 
reformy walutowej dopuszcza się używanie z ło ­
tego obliczeniowego w stosunkach gospodar­
czych. publicznych i prywatnych ■ Przeciętny 
miesięczny kurs (złotego ustalać ma minister 
skarbi?. Za podstawę obliczania wartości złote­
go' w markach polskich przyjmowaną '"będzie 
cena kruszcu złotego na giełdzie w Londynie i 
kurs funta szterlinga w '‘banknotach na giełdzie 
w Warszawie. Ustawa nie wyklucza, że Sejm  
może uchwalić pewien podatek wedle indeksu 
cen hurtowych.

Sprawy po ls Kie,
POLICJA WARSZAWSKA A POLITYKĄ 

SKARBOWA.
Warszawa. (Tel. wł.) (M). Wielką sensację 

wywołała w mieście wiadomość, która ukazała się 
w dziennikach porannych, że władze policyjne a- 
resztowały na głównym dworcu kolejowym wa­
gon srebra, przeznaczony przez rząd ctia Anglji.

Jak się okazało władze policyjne me uwzglę­
dniły pozwolenia na wywóz podpisanego przez 
min. skarbu, ani tego, że paczki srebra opatrzne 
były orygfnalnemi pieczęciami min. skarbu. Fakt 
ten wywołał Konsternację w sferach rządowych, 
ponieważ naraził rząd na straty materjalne i mo­
ralne.

Statek angielski, który czekał w Gdańsku na 
srebro, odjechał nie zabrawszy ładunku, a na­
stępstwa tego poniesie oczy wiście rząd'.

—  ----------

ROSJA NIE PROWADZI ROKOWAŃ Z R U ­
MUNIĄ.

MoJkwa. (AW.) Wydział prasowy, komisarjatu 
spraw zagrań, zaprzecza pogłoskom o rzekomych 
rokowaniach rumuńsko- rosyjsko- ukraińskich. — 
Ani Rosja, am Ukiaina — zapewnia komunikat 
komisarjatu — nie prowadzą w tej chwili żadnych 
rokowań z Rumunją. Pomimo, że- oba rządy nigdy; 
nie odrzucały zasady pertraktacji i zawsze gotowe 
są do uregulowania stosunków z Rumunją na 
drodze pokojowej. , t

.   '

Wiadomości telegraficzne.
Wybory do sejmu kowieńskiego dały wy­

nik następujący: Ch. dem. uzyskała 10 manda­
tów, socjaliści narodowi 1, socjaliśpi demokraci 
8, Polacy 5, Żydzi 5, Niemcy 2, Rosjanie 2. i 
(Pat).

Represje *a zabójstwo Worowśkiecjo. W Mo­
skwie, Petersburgu, Kijowie w związku z zabój­
stwem Worowskiego władze dokonały masowych1 
aresztowań wśród ko ton j i szwajcarskiej. W Pe­
tersburgu bandy komunistyczne splądrowały sze­
reg magazynów szw ajcarskich. Rząd sowiechu 
wydał zakaz udzielania wiz na wyjazdy i wja- . 
zdy dla poddanych szw ajcarskich. (AW).

Posiedzenie Rady l igi Narodów dn. 3 go 
września. Edward Wood angielski m inister o- 
światy pełniący w zastępstwie. Balfoura obowią­
zki prezesa "rady Ligi Narodów rozesłał do wszy­
stkich członków rady Ligi zaproszenia zwoi rające 
na posiedzenie ogólne na dzień 3. września br. 
(Tel. wł. (M).

Z komisu sejm om yck.
POLICJA PAŃSTW. ZASTĄPI BAONY CELNE,

Warszawa, (PAT). Na wieczomem posie­
dzeniu sejmowej komisji dla sypraw wojskowych, 
przed sta wk iel rządu udzielał wyjaśnień na in­
terpelację posł. Pieniazka (PSL), zgłoszoną na 
poprzedniem posiedzeniu, w sprawne przy trzy- 
mywania szeregowych w baonach celnych. P. 
Borzemski zakomimikow al iż min. spraw wewn. 
zdecydowało się !na zastąpienie baonów cel­
nych przez policję państwową. Ministerstwo za* 
mierzą w najbliższym czasie przeprowadzić re ­
krutację ochotniczą i  w '•.en sposób zwolnić 
szeregowych z baonów celnych do dnia 1. lipca 
b. r.

Przyjęto usast. wniosek: Wzywa, się Rząd 
aby w celu Zastąpienia żołnierzy w baonach 
celnych, którzy m ają być zwolnieni po dwule­
tniej służbie wojskowej, pow ołał ochotników do 
służby celnej.

NIEPRODUKTYWNA FABRYKA PROCHU.
Następnie szef kontroli wojskowej odpowie- 

łział na mterp -lację w sprawne sochaczewTskiej 
fabryk: prochu, która nie. wypełnia swoich zadań. 
Oświadczył on, że Towarzystwo soćhaezewskiej 
ahryki otizym ało idotąd 110 miljonów, przed­
staw iających wartość w porównaniu z %aż do cze­
snym* kursem dolara 7, i pól m iljarda marek.

Fabryka otrzymała ponadto od Rządu m aszy­
ny h dotychczas nie wy produkowała Żądanej i- 
fości prochu.

Przyjęto wniosek treści nast.: Kom isja wzy­
wa mii., spraw wojsk, do przeprowadzenia w 
sprawie soćhaezewskiej fabryki dochodzeń i po­
ciągnięcia -winnych do odpowiedzialności.
W MIEJSCE ODBUDOWY KRAJU POŻYCZKI 

PAŃSTWOWE.
Po południu podkomisja odbudowy kraju roz 

patrywała sprawę działalności Generalnej D y­
rekcji odbudowy. Podkomisja przyjęła wniosek 
nast.: Podkomisja uważa, że dotychczasowa a- 
k cja  odbudowy nie dała pożądanych wyników, 
vnol.ee; czego koniecznem jes t przejście do in ­
nej formy pomocy państwowej, mianowicie sy ­
stemu pożyczkowego.

ZJAZD CENTRAl NEGO ZWIĄZKU KóŁFK  
ROLNICZYCH.

Warszawa. (Tel. wł.) (M). Wczoraj o godz. 
•11-tej przed poi. rozpoczęły się obiady Zjazdu 
Central. Związku Kółek rolniczych. Na zjazd’ o 
twarly przez prezesa Związku p. Wilkońskiego, 
przybyło szereg przedstawicieli rządu

i n  i m a .  D z i e i i a r c j  poiskiil.
W niedzielę ?7. L«n. obchodzi Towarzystwo

dziennikarzy polskich we Lwowie, którego ce­
lem jest wspieranie emerytów, oraz wdów i sie­
rót po dziennikarzach, jubileusz 30-letuiego i- 
stnienia. W przededniu jubileuszu tj. w sobotę 
rano odbędzie się żałobne nabożeństwo za zmar­
łych członków Towarzystwa. W niedziele o g. 
pół do 1.1-lej w razie br&ku kompletu o yodz.i 
U -le j odbędzie eię w sali K asyna i (Koła łut. Art. 
jubileuszowe walne Zgromadzenie, na Tctórem' 
prezes LaskoWnicki przedłoży historyczny rys 
działalności Towarzystwa w okresie 30-letninr 
poczerń W ydział izłoży sprawozdanie ze swej 
działalności i nastąpią wybory prezydium i ca ­
łego Wydziału. 'Po zgromadzeniu wspólna fo­
tografia zaś o godz. 1-szej w południe kole­
żeńskie zebranie przv śniadaniu.

*
Za spbkój duszy zmarłych założycieli i  

członków Towarzystwa Dziennikarzy polskich 
odbędzie się w BO tą roczm cę założenia To­
warzystwa w sobotę 26. bm. o, godz. 9-tei rano 
przed wielkim ołtarzem  w Bazylice lwowskiej 
żałobna insza, na którc wszystkich kolegów za­
prasza W ydział Towarzystwa Dziennikarzy Pol­
s k i h.
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Z  t e a t r u .
reat.1 Wielki DOW Ma GUALENY, komeaja w 

3 aktacn Tadeusza Kenczyńskiego.
Jest w trzecim  akcie tej sztuki moment, wy­

wołujący złudzenie prawdy, przywodzący na 
pamięć „wielkie s-ceny“ ze sztuk wytrawnych 

•paryskich dramato - i komedjorobów.
R ed aktor-id ealista  dał się . wziąć na lep 

aferzystom, udającym filantropów. Uwierzył, że 
ich geszeft — 'sprowadzanie towarów *' to pra­
wdziwa filantropia. *Rferzyści, chcąc gc „prze­
konać", wyasygnowali mu łapówkę; wręczyć mu 
ją  Im ała córka „piezesa“ . Nie wręczyła mu 
je j, gdyż przekonała jsiią z kim  m a do czynienia i 
zużyła ją  dla siebie.

W piśmie idealisty ukazuje się artykuł w - 
mierzony w aferzystów. Ci, święcie przekonani, 
że redaktor wziął łapówkę, pewni są, ke chodzi 
o wymuszenie. Przecie — tak święcie wierzą 4 *  
niema na świecie człowieka, któryby nie był 
kanał ją ;  są tylko spryciarze, którzy potrafią to 
zataić. Dlatego proponują mu alternatywy’ . "da­
dzą większą jeszcze łapówkę — lub oskarżą o 

•wymuszenie. A’ idealista, przytłoczony tym nad­
miarem podłości jest bezbronny, raczej dzi­
wi się chwatami niż oburza.

Reszta to fałszywie brzmiąca pseudo ■ ety ­
ka. zimna i niezręczna, nie klejąca się robota. 
Akt II i akt III — końcowy — bez zakończenia. 
Córka prezesa lnie chce być narzędziem, gotu- 
jącem  zgubę idealiście. Ten odchodzi — me 
wiemy, jaki koniec. Rekapitulacja najrozm ait­
szych W roczyńskich i "Kiedrzyńskich. Tylko n a j­
bardziej naiwne wróblo mogą się dać złapać 
na podobne. parokrotnie wymłócnne plewy. S łu ­
chacz łapie się za głowę: ozy to możliwe, by 
na. scenie mówiono podobne metrzymające się 
kup1, bzdur ;twa? Bo sztuka ta nawet, nie Róma- 
ez\ się nawet z kronikarskiego punktu wadzenia, 
a to iest przecie minimalny prymitywny postulat.

Na scenie ktoś mówił monotonnie jedno 
żd&nie, drugie zdanie, dwja i pół słowa z trze­
ciego, pociągnął .nosem i mówił dalej. Ktoś 
m ełł rolę ja k  mtvńek do kawy. Ktoś — zdawało 
się — znajdował się w krytyczne,m stad juro eho- 
roby m orskiej. Postacie nie tłóm aczyły się, nie 
legitymowały. Hrabia, poseł radykalny, szla­
gon — wszystkie ta postacie bvły bez wyrazu, 
łwiz koścea jiie podobne do nikogo i do nicze­
go, a podobne do siebie wzajemnie "tą bezwy- 
raizowością.

.Taka sztuka, taka gra Bvło bardzo źle i 
bardzo nudno. W. J.

Kronika.
k a l e n d a r z y k .

Dziś rz. k t. Urbana pap.; gr kat. Epyfanyjs. Jntro 
rz. kat. FiHpa N. ; gr. kat. Hryhorji m. — Wschód słońca 
3'39, zachód 7• 1 U.
TEATR W IELKI.

Piątek „Madame Bntterfly", opera (występ Ir. Zadora- 
Zbierzchowskiej).

Soeota o 2-30 popoł. „Orlę* wjeczir o 7'3# „Aida* 
(występ St. Gruszczyńskiego i

Niedziela o 230  pop. „Orlę* — o 7-30 wieczói „Dom 
Magdaleny*.

Poniedziałek „Lohengrin* (dragi występ St. Gruszczyń­
skiego!.

Wtorek „Dom Magdaleny*.
Środa „Hugenoci* (ostatiu występ St. Gruszczyńskiego)

TEATR MAŁY.
Pigtck „Świderek*, komedja w 3 aktach Nicodntniego 

(premiera).
Sobota „Świderek*.

■ Niedziela „Tragedja dzieci*.
Poniedziałek „Tragedja dzieci* (50 prc. zaiiki). 
Wtorek i środa „Świderek*.

TEATR NOWOŚCI.
iątek, sobota, niedziela „Narzeczona Luknllusa*. 
Poniedziałek „Narzeczona Lukullusa* (50 prc. zniśki). 
Wterek, środa „Narzeczona Lukullusa*.

Wq Lwowlo.
— Dnie aucfjencjanaŁie wojewody. Wojewoda 

lwowski udziela audjencji jedynie w poniedziałki, 
środy i soboty każdego tygodnia od godziny l i  
do 2 popołudniu.

—  Rada sieroca dzielnicy li na posiedze­
niu odbytem v «. zoraj wybrała przewodniczącym

swoim sędziego okręgowego W ojciecha Feliksa. 
Wybór zastępcy przewodniczącego, sekretarzy i 
skarbnika oraz uchwalenie regulaminu odłożo­
no do następnego posiedzenia, które odbędzie 
się w poniedziałek 4. czerw ca o g. 7 -ej wiecz. 
w szkole powszechnej żeńskiej nr św. Anny.

— Nieporządki przy rejestracji rezerwistów. 
Piszą nam z m iasta: Przegląd rezerwistów, od ­
bywający się w szkole im. Reja, przygotowany 
i zorganizowany został niedołężnie i niedbale. 
W lokalach ścisk, zaduch, zamieszanie, ludzie 
całymi dniami czekają swej kolei i tracą drogi 
czas, gdyż fcbyt wielką ilość rezerwistów wzywa 
się na jeden dzień, a kom isja jest zbyt mała. — 
Policja również nie umie utrzymać porządku. 
A przecie nic łatwiejszego ja k  porządnie rzecz 
zorganizować, byle trochę pomyśleć. Spisy są’ 
gotowe łatwo obliczyć, ilu rezerwistów w cią ­
gu jednego dnia można załatwić i taką tylko 
ilość 'należało na dany dzień zawezwać, a nie 
dziesięciokrotnie uTększą, narażając w ten spo­
sób ludz:' na parodłiibwe czekanie po 5 —6  go­
dzin dziennie.

W ostatnich cmiacn znowu zabrakło ksią­
żeczek wojskowych

Nieład panujący przy zebraniach kbntrol- 
trolnych nie podnosi autorytetu państwa i nie 
wdraża obywateli do posłuchu dla jego praw 
i zleceń. Komisje są uprzejme i s.preżyste, ale 
ogólna organizacja szwankuje. Rezerwista.

—  Błąd drukarski wkradł się do korespon­
dencji wczorajszej pt. „Na ruinach koścm ła kat.“ 
gdzie nazwisko naszego charge d‘ affair w Char­
kowie m a brzm ieć: Harwath, a nie tak, jak 
błędnie wydrukowano.

— (t) Zaginięcie umysłowo choref. Córka 
Abrahama Zwirna, kupca, 23-letnia umysłowo 
chora Szyfra, wydaliła s(ę z mieszkania przy ul 
Furmańskiej 5, jeszcze 22. bm. i dotychczas nie 
wróciła. Dziewczyna jest wzrostu średniego, imra- 
n a  w płaszcz ko lor u brązowego i ma wybite irzy 
przednie zęby.

— (t) Zwłoki noworodka w kanalie. Pod­
czas czyszczenia kanału w koszarach przy uh 
Kurkowej 1. 12. znaleźli robotnicy przy tern za­
jęci, zwłok: noworodka, płci męskiej wrzucone 
tam prze/ wyrodną mątkę. Zwłoki odniesiono 
do Instytutu med. sąd. a za dzieciobójczynią 
wszczęto poszukiwania.

Z eałoj Pilski.
— Sensacyjne aresztowanie. W Łucku areszto­

wano dyrektora Banku Wschodniego Mojżesza 
Flitego i odstawiono pod eskortą do lwowskiej 
dyrekcji policji.. Zarzucają mu fałszowanie doku­
mentów. Przybył on jako uchodźca do Polski z 
Odessy i uzyskać miał w sposób oszukańczy w 
M'ęlnjey w  pow. borszczowskim p raw  przyna­
leżności do tej gminy. Z dokumentem uzyskanym 
w ten sposób przybył Mojżesz ITite do Lwowa 
i uzyskał tu w biurze paszponowem paszport, 
przedstawiając tu kartę przynależności do gminy 
w Mielnicy. Na paszporcie tym sfałszowano poo- 
gis radcy Benoita i manipulantki. r lit przed kilku 
dniami przybył ao Lwowa, gdzie zamierzał utwo­
rzyć biję warszawskiego Banku wschodniego i 
w związku z tą sprawą wyjechał do Łucka, (m)

—  Wybuch bomby w Łodzi. Donoszą z 
tamtąd: D. 19. bm. wieczorem w podworzu domu 
przy ul. Głównej, gdzie m ieści się fabryka wy­
robów m asarskich zjednoczonych majstrów rze­
źniczych rzucona została petarda o dużej sile. 
Skutkiem wybuchu wyteciaite 10 szyb. Wypad­
ków z ludźmi nie było. Majstrowie rzeźnicy1 
podejrzewają, że petardę rzucił' strajkujący od 
■tygodni czeladnicy rzeźniccy, chcąc w ten spo­
sób steroryzować m ajstrów. Policja  w tej spra­
wie prowadzi dochodzenie, f m ) .

(t) Włamanie w Stanowię. Do domu 
fferka Friedmana zam. w Stanowię koło San ­
domierza włamali się w nocy na ”18. hm. zło­
dzieje i  porozbijawszy sza*y i komodę zabrali 
pięć sznurów pereł, w iększą ilość biżuterji, gar­
derobę i gotówkę łącznej wartości 200 m ilio­
nów mkp. Śledztwo w Toku.

Z e  świata.
— Bryltańtowe gody Wł. Mickiewicza. W

dniu wczorajszym państwo W ładysławowie Mi­
ckiewiczowie obchodzili w Paryżu 60-tą roczni­
cę śhiDu. Rano wychodzących z kościoła przy-

\

jaciele obsypali kwiatami. Po południu przyby­
li złożyć życzenia jubilatom liczne delegacje 
Poseł Zamoyski w imieniu grupy przyjaciół 
złożył adres oraz przyrzeczenie ponownego wy­
dania wyboru dzieł Adama Mickiewicza tłum a­
czonych na francuskie przez syna. ? dresy i te ­
legramy nadestali: Sejm, Akademja umiejętności, 
Uniwersytety: Warszawski, Krakowski. Rady 
m iejskie warszawska i wileńska, Związek litera­
tów, Zv iązek ziemian krosów wschodnich, P. 
P. S. oraz liczne Towarzystwa spełeczne i na­
ukowe. Wśród adresów i  telegramów zwrócił 
szczególną uwagę list młodocianych przeważ­
nie czytelników 1.4-tej czytelni warszawskiego 
Towarzystwa dobroczynności oraz telegram 21 
PP-* grupy nauczycieli w Łęczycy i Związku 
drukarzy świadczące O trwałości sympatji bli-' 
sldch przyjaciół

— Czas letni w Paryżu. Renat 7 80  głosami 
przeciw 109 ućn walił wprowadzenie czasu le­
tniego

— fu) Płaca oficerów bolszewickiej armji
wyńosi obecnie o3 2 do 10 mil jardów sow. ru­
bli. Żołnierz otrzymuje miesięcznie 16 milj.

— Tragikomiczna przygoda dziennikarza.
(B) Pewien dziennikarz zagranicznego pisma zo­
stał zaproszony na polityczny obiad, wydany 
przez pewoia wybitną osobistość berlińską, w 
hotelu Adlon. Ponieważ syn w łaściciela hote­
lu p. Adlon junior, iest bardzo podobny do kan­
clerza Cuno, przeto pewien dowcipniś wziął o- 
wego zagranicznego dzienikarza na stronę i po­
wiedział mu !na ucho, że przy stele posadzą go 
obok samego kanclerza. Naiwny dziennikarz u- 
wierzył, i przez cały czas starał się ja k  n a j­
w ięcej skorzystać z obecności tak dostojnej o- 
soby. Pan Adlon zagrał rolę kanclerza tak' zna­
komicie. że zagraniczny dziennikarz wyszedł ca? 
kiem oczarowany osobistością swojego kancle­
rza. Niedługo zapawaie należy czekać na senza- 
cyjny inierwiew, który sic okaże na łam ach 
zagranicznego pisma.. W, Berlinie jednak histo- 
r ja  jest głośną i obecnie zastanawiają się czy p. 
Adlon ma zdolności na męża stanu czy też p. 
Cuno na — hotelarza.

— hĄ Pomór pszczół na Węgrzech*. Skut­
kiem niepomyślnych atmosferycznych warunków 
wr zeszłym roku, zabrakło miodu na przekar­
mienie pszczół do w iosnyr Skutkiem 'tego dużo 
psżc :Ół wyginęło. Wedle tymczasowego oblicze­
nia zginęło około 60 proc. wszystkich pszczół 
na. Węgrzech, co przedstawia szkodę około 3 
mil jardy węg. to r.

— (i) Wyspa szczęścia. W yspa szczęścia 
istnieje, kołysze ją  morze na południe od N ic­
poń. Nosi nazwę M iyajima ('wyspa szczęścia). 
Świątynia, mała. gospoda, osada rybacka, ludność 
bardzo nieliczna zachowuje odwieczne przepisy 
świętej wyspy wedle 'której nikt nie może się 
rodzić, ani uiruerać na wyspie. Przyszłe matki . 
i um ierający wywożeni są na stały ląd. Psy 
Wygnane są z wyspy, ponieważ polują. Wozów
i zaprzęgów niema. Przechodnie kroczą po ścież­
kach wysłanych mchem, pod cieniem' modrzewi, 
a, święte łanio i czaple nie uciekają przed łudź­
my W wyobraźni Japończyków, wyspa jest sym­
bolem nieśmiertelności.

, fu) RegiFarną komunikacją iźowfifrzną za­
prowadzono z dniem 14 bm'. między Wiedniem, 
a  Monachjum.

Zabrania, odczyty I widowiska.
— „Don Juan*, operą Mozarta, zostanie 

wystawiony w teatrze wielkim w podwójnej 
obsadzie partji solowych, w pierwszych dniach 
czerwca, tylko dwa razy. Przedstawienia od­
będą się wieczorem. Próby są już na ukoń­
czeniu, pod kierownictwem artystycznym i re- 
żyserją prof. Czesława Zaremby i pod batutą 
dra Adama Sołtysa. Obsada na pierwszym 
przedstawienia będzie następująca: Donna E l­
wira — Aleksandra Lubicz, Zerlina — Sydonia 
Rotowt>ka, Donna — Anna Marja Lewicka, 
Don Juan — Zenon Dolnicki, Leporello — Mi 
chał Martini, Don Ottawio — Maksymiljan 
Korwin, Komtur — Olgierd Gedroyć i Ma- 
setio — Mikołaj Halij Tańce solowe i zbio­
rowe układa prof. Barbary Wolskiej. W przed­
stawieniu weźmie udział orkiestra naszej opery 
i orkiestra polskiego towarzystwa muzycznego.
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Nadesłane.

OBUWIE
najleoszych fa >rylt i agranicznycta i krajow ych poleca

I1EN R Y K  l łO ST Lw ów , P a ń s k a  7 .
Dla P. T. Urzędników (czek) 5 o/e opust od cen wy stawowy co.

— Z polskiego Związku miizyczno-peda-
gogiczuogo. W  niedzielę 27. bm. o godz. 4'30  
popoł. odbędzie się w małej sali Tow. muz. 
Wieczór muzyczny. W ykonaw czyni: Helena
Ottawowa, pianistka.

— Koncert pianistki Army G*rnfe(d, odbę­
dzie sie w sobotę 26. bm. w sali Kasyna ofi- 
trerskiego Na program składają się utwory B a ­
cha, Busoniego, Chopina i Rachmaninowa. Wy- 
ctępem w Ubiegłym roku we Lwowie zdobyła 
sobie p. Gomfeld ogólne uznanie.

Egzamin wstępny do kl. I. gimn. im. H. Jor 
dana, ul. *.w Mikołaja 16., odbędzie się 16-go 
czerwca. Wpisy i zgłoszenia przyjmuje kance- 
Jarja od 1 do 2 godz. 4362

Rorjer ekonomiczny.
Lwów, 24. maja.

- f  Przesfliełiie gabinetowe a zjazd przemy­
słowców naftowych. Z kół interesowanych do­
noszą nam, że przygotowania do odbycia proje- 
Ktowanego od kilku tygodni zjazdu przemysło­
wców7 naftowych znajdują się w pełnym toku. 
Szereg wybitnych referentów opracowuje mate- 
rja ł do przedstawienia całokształtu stosunków 
w przemyśle naftowym .polskim, aby na podsta­
wie tegoż z jednej strony zastanowić się ha i ’ 
krytycznym położeniem i uzdrowieniem cięż­
kiej sytuacji, w jafriej nasz przemysł naftowy 
się Znalazł, z drugiej zaś strony, aby ustalić 
politykę naftową w Polsce na dłuższy przeciąg 
czasu naprzód. Pizy gotowaniem odpowiednich 
referatów- i wniosków zajm ują sie zarówno 
Iz ha Pracodawców- w Borysławiu, jak  też Zwią­
zek Polskich Producentów i Rafinerów- olejów 
mineralnych w Warszawie, tudzież Krajowe To­
warzystwo Naftowe we Lwowie.

Do uczestnictwa! w ęjeździe mlają być za­
proszone zarówno wszystkie interesowane koła 
naftowe, jak  też przedstawiciele Sejm u, Senatu 
i Rządu.

Nieu stalowa sytuacja polityczna utrudnia o- 
znaczenie terminu zjazdu. Inicjatorzy zjazdu za­
stanawiają się nad tern, czy zjazd odniesie za­
mierzone skutki, jeżeli zwołany będzie przed 
wyjaśnieniem sytuacji. Wobec tego zrozumia­
łem jest. stanowisko projektodawców, które u- 
ważać należy |za wynik zrozumienia sytuacji go­
spodarczej, nigdy zaś jako demonstrację polity­
czną!

-f Sprzedaż Tow. Naftowego dawniej Da­
wid Faufo. .lak' się dowiadujemy, większość a- 
kcji ivyżej wymienionego towarzystwa nabyło 

Towarzystwo Naftowe Bracia Nobel“ . Towa­
rzystwo Akcyjne Braci Nobel rozwijało od sze­
regu lat szeroką działalność nietylko w Rosji, 
lecz i w Polsce i rozporządza znakołnitemi 
zbiornikami, składam' i t. d. (Th

+  Z przemysłu rafineryjnego. Na targu 
produktów naftowych daje się zauważyć w dal 
s-zym ciągu stagnacja. Nawet wielkie rafinerje 
sprzedają produkta. poniżej cen wytycznych i z

wyjątkiem ciężkich smarów, których' cena utrzy 
m aje się na odpowiednim poziomie. Trudne wa­
runki eksportowe, uniemożliwiły konkurencję z  
R umun ja  na rynkach zewnętrznych. Brak go­
tówki daje sie nadal odczuwać. "(f).

-f- Podział kontyngentu jaj. W głównym u- 
rzędzie przywozu i wywozu w  W arszawie od­
było się ouegdia; posiedzenie rozdzielcze pierw­
szego kontyngenm ja j. Sprawa ta wyw ołała o- 
stre rozdrażnienie i protesty w ' sferach hand­
lowych, które domagały się zmiany ustalonego 
już pized kilkunastu dniami lodzielnifca ja j. Na 
ostatkiem pc -iedzejdu wobec przedstawienia — 
przeS. kom isarza do zwalczania drożyzny dowo­
dów szmuglerstwiLNastępujących firm : B-cia Ger- 
censang (największa "żydowska ja jczarska firma 
eksportowa w W arszawie), oraz zamiejscowe 
firmy Mauera w Złoczowie i we Lwowie. “Min. 
przem. i handlu anulowało przyznane im juz 
prawo korzystania, Z <kontyngentu ja j. Pozatem 
wszystkie inne przydziały ja j, jakie zostały u- 
stanowione na pierwszem posiedzeniu rozdziel- 
czem pozostaje bez zmian. „(m).

+  (n) ObSeg banknutóWl f wzrost drożyzny
na Węgrzech. Obieg banknotów zwiększył się 
w ostatnim  tygodniu kwietnia o 8 miliardów, 
tak że łączjiie wynosił 100 ttńljaidćw  węg. kor. 
Ceny przedmiotów pierwszej potrzeby w kwie­
tniu podniosły się o 31 procent. W  porównaniu 

przedwojennej doby ceny zwiększyły się 640 
krotnie.

Wystawa jubileuszowa w Goefeborgu,
Od 8 bm. do 30 września .rb. odbywa się, z oka­
zji trzechsetlecia założenia m iasta Goeteborg, 
największego portu Szw ecji na zachodnim wy­
brzeżu, wielka wystawa jubileuszowa. W ysta­
wiony jes t dział obróbki drzewa, wyroby pameru 
i masy papierniczej. Dział maszyn je s t okazale 
rep rezento wany.

Sztuka czysta jes t reprezentowana dzieła nu 
ze wszystkich 3 państw Skandynawslacn, dla 
pokazania kierunku sztuki w dobie ostatniej.

Od 19 do 24 czerwca odbędzie się w Goe 
teborgu zjazd ziemian Szw ecji, połączony wy­
stawą bydła, produktów maszyn rolniczych itp.

Od 14 do 23 września odhędzie się również 
w Goeteborgu Skandynawska wystawa ogrod­
nicza. -.

Wugółe Goeteborg w tym lecie ffiożha będzie 
nazwać miastem zjazdów. Oprócz tego od 9 
m aja do 12 czerwa odbywa się Międzynarodowa 
wystawa Samochodów, a od 21 łipca do 12 sier­
pnia, odbędzie sie Międzynarodowa wystawa Bu 
dowy Miast.

Wystawa będzie Zawierać olbrzymi dział 
historyczny, że szczególnym uwzględnieniem’ — 
Szw ecji Zachodniej.

4 Angielski wywóz f przywóz. W pierw
szych czterech m iesiącach przywieziono do An- 
glji obcego (towiaru za  360  jmiłjonów funtów ©rtęr.- 
lingów, a wywieziono angielskiego towaru za 
granicę za 218 miljonów funtów szterl.

+  Gfcna emisyjna 6 proc. złotych bonów 
skarbowych seró I. A. B. C. ustanowiona zo­
stała  fc dniem 24. b ic n a  "8.500 Za jeden złoty.

O - l e ł r l a .

-p Gtends lwowska. /keje Znacznie spadły, 
w cem e. Obroty liczne. W aluty mocne Chodo­
rów spadł ha 146.500, Tespy 240 i 235.000, 
Zieleniewski znacznie słabszy, notował 390.000, 
Rakszaw a 110.00C, R. T. Bud. 20.000, P. Nafta 
Z 46.000 pofiŁiniŁfą na 39.000, Niemojowski 60000 
Siersza g. obniżyła się ,ia  250.000, Karpą Jjf 
5 5 — 37.000, Browary 450.000, Ćmielów 105.000 
potem 93 000, Oikos 102.00C przy końcu 100.000, 
Pocisk 3 2 -  34.000. Bank Hipot notował 16.000, 
Bank Przemysł, 19.000 przejściowo 17.000, Z. 
Bank Kred. 13— 16.000. Dolary 5 1 , Paryż 3.450 
— 3.550, ‘Berlin pod koniec |‘03y2, Zurych 9.400 
— 9.550, Medjolan 2.625, Londyn 240.000, Pia- 
ga ustaliła się przy 1.575. Tendencja w akcjach 
zniżkowa w wiSutacli zwyżkowa. Usposobienie 
ożywione. Niefcotowaiie również, słabsze. Olkusz 
6 0 - 6 1 .  Wimeir 75— 78, Machlejd 26— 28, Ce­
gielski 52 — 60, Elektr u. ;S. 8 —  8i/2, 
Szkło 30— 31, F itra f T51/2— J-8 , Len 29, Foro- 
sta 27— 29, Jaworzno 557— 580, nieef. 558, 538, 
Azot 38— 38i/2, Leszehioe 58, Chybi 150, Kuc- 
ker 42, GiaJzoiina 70  Rra tn. węgl. 7 nieef. 2, 
Gazy 560— 570.

-f- Giełda zbożowa. Giełda bafdzo nielicznie 
odwiedzana, ruch Lardzc słaby — ogólny obrót 
około 50 ton. Mąioa w tsilnem zaoriarowaniu — 
biez popytu W  zbożu twardem jęczmieniu i 
strączkowych podaż bez zainteresowania. Do- ■ 
bry owies poszukiwany przy wysokich cen ach ł 
Tendencja zniżkowa — 'usposobienie bez o h o  ty.

T Akcje giełdy krakowskiej: Polskie Tow. 
łiafidl. 15.000, tmpex 1.300, Pharma 63.000, 
Polski Glob. 3.500, Zieleniewski 425.000, Cegiel­
ski 60.00U Warsa, spół. bud. par. 92.000, Trze­
binia fabr. masz. 68.000, Pocisk 35.000, Górka
360.0000, Siersza górnicza 260.000 Tepego
110.000, Polska nafta 45.000, Pokucie 35.000, 
Niemojowski 57.000, Krakus 60.000, Chodorów 
rafin 170.000, Siersza Elektr 21 000, Cmieiów
115.000, Strug '24.O00, Bani spół. zarób'. 185.000 
Bank Małop. 17.000, B. Komercjalny 14.000, 
Polski B. Przem. 20.000.

+  Akcjie1 giełdy w arszaw skiej: B. Zacho­
dni 350 000, Cegielski 6G.000, Zawiercie 7,090.000 
Częstocice 650.000. Tow. akc. fabr. cukr.
785.000, W arsz. kop:, węgl. 495 000 Ostrowie- 
Zakł. 295.00C, Rohn 1 Zieliński 57.500, S ta ­
rachowice 255.000, Pocisk 34.000, Fabr. parów.
92.000, Żyrardów 5,900.000, Polska nafta 45.000 
Zieleniewski 420.000, Chodorów cukr. 150.000.

4- Giełda warszawska, (bel. wł.) (m). Ten­
dencja dla walut zagrań, i dgsliz zwyżkowa z 
wyjątkiem marki niem. Papiery publiczne bez ru­
chu. W dziale akcji obroty tum a kowane przy 
benceńcji zniżkowej.

K arsa  giełdy lwowskiej,
Ź żądają, T =  t: ansakeje. Zresztą: plaeą.

A) Akc. Bank. 24
mąja B) Akc. przem. 24

maja

Akc. Związk. 
Dyskont Lw. . 
Handl. Pozn, . 
Hipet. akc. . . 
Hipot. zemel. . 
Małopolski . . 
Powszechny . 
Przemystewy . 
Ziemski kred. 
B) Akc. przem. 
Browar Lwow. 
Chodorów . 
Karpalit 
Ćmielów 
Portland z S. . 
Gaiieia . . . 
Gafata az . .

8000

100000 
T 17000 

1000 
21000 
IzOOó 

T 19040 
T 16000

T 450000 
T 160000 

T 37000
T uoooo

2,200 000 
T 15500

Górka . . . 
Oikos . . . 
Parowozy . . 
Patija . . 
Pezet . . . 
Pocisk . . . 
Pol. Glob . . 
Pol. Nafta . . 
Pol. Tow. Bud. 
Pol. Tow. H. . 
Rakszawa . 
Siersza el. . 
Gór. Siersza . 
Tepege . . 
Tespy sól pot, 
Zieleniewski . 
Żegluga poi .

400000 
T 102000 

T 94000 
32000 

T 13000 
T 34000 

4500 
T 46000 
T 20000 
T 14000 

T 118000 
32000 

T 265000 
125000 

T 240000 
T 392000 

7000

Kursa walut 
Kurjer 

Lwowski
Lwów — dnia 24 maja 1922 (VarLzawa 

dnia 24 maja
Kraków

dniŁ 24 V.
Zurych 

dnia 24 V.
Berlin 

dnia 23 V

Nr. 122 Gotówka | Dewizy ■ D e w i z y

100 Mk. poi. - 1 0 0 — —10C - —100- 100 0-01-10 50-00
1 funt ang. 239000-240000 240000-242000 239100-250000 240000—240000 25 65 255858-75
100 frs franc. 346000-349000 347000-350000 342500-347500 350000—355000 36 90 36700-80
100 fr. szwaj. 936000 -946000 946000-956000 933000-946000 940000—945000 100-00 9950006
100 fre. belg. 290000 292000 293000 -  295000 296000-299000 296500—296500 28-60 3172005
100K czesk. 156500—158500 156500—158500 ■155500—157500 157000-160000 16-54 1632-90
100 K węg. 1200-1220 1240-1260 —■— 9 5 0 -  950 -•10 10-17
100 K austr. 7 4 - 75 75—76 73—75 7 5 -7 7 -  -0078 77 05
100 M niem. lOO^lOS^ 1 00-106 09 2 -0 9 8 099— 100 0-0102 100-—
1 Dolar am. 50750-51250 51160—51600 51250—5175P 52000-53300 5-54 55361 -25
100 Lir wl. 25250-25500 252500-255000 250500—255500 24000—25000 2670 2648 36
100 Lei rum. 23900-24000 24000-25000 —■— 000—000 2-42 94-65
1 guld. hol. 16000-16200 20800—21000 18850-19150 21000-22000 21700 21645 25
100 K.norw. —■— P 33500-34000 —•— — 98-25 8977 20
100 Kdaiisli. 58000-62000 —•— — 102-75 10274 25
100 K szw. — —  — 14200 14763 06

UWAGA: „P“ oznaeza kuria poprzednie, ostatnie notowane
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IV adeałane.

Z powodu nienadtjjśeia I T  V 1 7  A  ”  d ra m a t sen sacyjn y. K j i n o

filmu „Defcameron" dziś L W A  a L n a * B o i ia s  C h i m e r a .

0 naftę turecką.
(j) Poważne rokowtinia odbywały się Ostatnio 

w Londynie między grupami Turkish Petroleum 
Company, chodziło mianowicie o dopuszczenie 
grupy amerykańskiej do towarzystwa. Ameryka 
bowiem, uważając sję za pokrzywdzoną, nie chcia­
ła uznać mandatu angielskiego w, Mezopotamji. 
Trzy, gn'upy towarzystw: Anglo Persian Cy (rzą- 
ĆDcrwa angielska) posiadająca 50 procent akcji, 
Hoyal Dutch (25 proc.) i francuska grupa, dzie- 
diziczka części nrcmiecfcitj (25 proc.), nie mogły 
dojść do porozumienia co do ustępstw' na rzecz 
Ameryki. Układ Chetera przywołał je do przy­
tomności i przynaglił decyzję. 'Grupa amerykan 
oka uzyska 25 proc, t. j. połowę akcji Anglo 
Persian Cy, która w zamian za to o trzy .m wać 
bądzie od innych grup pewien toczny, trybut w 
nafcie. Być może jednak, że udziały grup ogra­
niczone zostań? do 20 proc., a  20 proc. przyzna­
nych będzie rządowi Iraku.

M  Iow. w z i n c l l  szkił wnizrcb
odbył się w Katowicach 20. i 21 b,n. Obrady 
zagaił przewodniczący zarządu gł. Towarzystwa, 
dyr. Paweł Sosnowski.

Nastąpiły nowitalne przemówienia.
Z porządku dziennego wygłosił p. Piotrow­

ski z Warszawy na temat: „Sprawa podporządko­
wania władz szkolnych władzom administracyj­
nym". Po dyskusji uchwalono jednomyślnie wnio­
sek referenta:

„Walny zjazd delegatów Towarzystwa nau­
czycieli szkól wyższych, zebrany dnia 20. maja 
w Katowicach, w poważnej trosce o zabezpiecze­
nie ,:godn:e z tradycją narodową swobodnego roz­
woju -szkolnictwa przez uniezależnienie go od 
wszelkich wpływów politycznych, zakładając ka­
tegoryczny protest przeciwko tego rodzaju zamie­
rzeniom zwraca się do ciał ustawodawczych o nie­
dopuszczenie do uzależnienia władz szkolnych od 
władż ad-m in jstracyj no -po I i tycznych''.

Ze sprawozdania zarządu z działalności w ro­
ku ostatnim wynika, że do Towarzystwa nauczy­
cieli ażkól wyższych należy obecnie 7.202 nauczy­
cieli szkół średnich i wyższych, to jest prawie 
dwie trzecie nauczycielstwa polskiego szkół śred­
nich. Członkowie Towarzystwa tworzą 165 kół, 
które z kolei ujęte są w formę organizacyjną 
okręgów. Obecnie posiada Towarzystwo siedm na­
stępujących całkowicie zorganizowanych okręgów: 
krakowski, lwowski, łódzki, poznański, pomorski, 
śląski i warszawski. W  stadjutn organizacji są 
okręgi: białostocki, poleski i wileński Na czele 
całego Towarzystwa stoi zarząd główmy z siedzibą 
w Warszawie, któremu przewodzi p. Paweł Sos­
nowski.

Towarzystwo nauczycieli szkół średnich i 
wyższych czuwa nad sprawami zawodowemi nau­
czycielstwa. Z ważniejszych poczynań zasługują tu 
na wzmiankę: walka o pragmatykę dla nauczycieli 
państwowych szkół średnich, dążenie do zdobycia 
znośnego Uposażenia tak dla nauczycieli szkół 
państwowych, jak prywatnych i społecznych, bez­
ustanna troska o uzupełnienie wykształcenia nau­
czycieli itp.

Po uchwaleniu absolutorjum zarządowi głów­
nemu, przeprowadzono wybory uzupełniające do 
zarządu głównego. Prezesem wybrany został je ­
dnogłośnie p. Pawe1 Sosnowski z Warszawy.

W drugim dniu obrad uchwalono wniosek, do­
tyczący zaliczenia wszystkich lat służby nauczy­
cielskiej w szkołach prywatnych do emerytury, da­
lej Bprzeciwiono sję kategorycznie odłączaniu już 
obecnie klas pierwszych gimnazjalnych do szkoły 
siedmioklasowej powszechnej i uchwalono zwrócić 
się do władz, aby na terenie Małopolski wscho­
dniej wprowadzono do wszystkich szkół prywat­
nych i państwowych język polski obowiązkowo. 
S. areg innych wniosków, między i u nem i o upo­
sażeniu nauczycieli, pragmatyki, harcerstwa, wy­
dawnictw Towarzystwa, funduszu im, Mickiewicza, 
funduszu dla emerytów nauczycieli ze szkół pry­
watnych i % p. przekazano do rozpatrzenia za­
rządowi.

L is ty  z W ołynia.
(Korespondencja „Kurjera Lwowskiego").

I.
Równe, w maju 1923

Równa nie widziałem przeszło dwa lala. 
Nie zmieniło się Ono jednak przez ten czas 
Pozostały mu te same proste, wschodnie ulice, 
ten sam charakter miasta zbudowanego przy 
trakcie, którego on jest główną arterją. Nie 
nosi ono również prawie żadnych śladów 
wojny, chociaż bito się tu zacięcie w r. 1920 
po ulicach i na dworcu. Może dlatego, że z przy 
rodzenia jest brudne i odrapane?

Każdy pisze zwykle o rzeczach obchodzą­
cych go bliżej. Dlatego też i ia nie będę pisał 
ani o handlu, m i o bankach, jest tu ich trzy 
na dwa doiny, ani o Żydach, tych jest znacznie 
więcej niż potrzeb?, ale zajmę się pobieżną 
historją Równa i jego pamiątkami.

Równo, leżące nad rzeczką Ustiją, znane 
nam jest z początków XV. wieku. Kupił je 
w i. 1461 Semen ks. Nieświcki od Iwaszka 
Dyszka. Po nim odziedziczyła je córka jego 
księżna Holszańska, ona zbudowała tu zamek 
i zwana była księżną Rówieńską, Od Hoiszań- 
skich przeszło Równo do Ostrogskich. Dziedzi­
czyli je jeszcze Zamoyscy i Koniecpolscy, aż od 
W ilewakich kupił je J. A. Lubomirski, i w jego 
rodzie już ono pozostało Pałac Lubomirskich 
do dzisiaj tutaj istnieje

Pałac ten, ogromna, piętrowa budowla) 
otoczony był wodą i moczarami i dzisiaj nawet 
dwa tylko przejścia istnieją z miasta do pałacu. 
Był on już kompletną ruiną, oficyna jego 
runęła w r. 1908-9, gdy Janusz Radziwiłł, 
opiekun małoletnich Lubomirskich, oddał go 
na użytek społeczny, jako „Dom Polski". — 
Prezesem towarzystwa opiekuńczego tej insty­
tucji był p. P. Rutkowski, Zremontowanj i przy­
prowadzony do porządku kosztem ogólnych skła­
dek, gmach przydał się tutejszej Polonii bardzo. 
W  nim umieszczono gimnazjum, tu znajdowało 
się muzeum im. Okęckiego Zawierucha jednak 
lat 1917— 1918— 1918 nie ominęła i pałacu 
Lubomirskich. Budynek zniszczono, sam Okęcki 
został zabity, a muzeum rówieńskie rozprószyło 
się bez śladu. W  r. 1919 pałac wyporządzono 
na nowo. W  największej sali pobudowaną 
została scena, stary pałac stał się centrum  
ludowych obchodów, zabaw itp. Po roku 1920 
znowu wytrwały i konsekwentny p Piotr 
Rutkowsk,1 nie opuścił rąk i na nowo pałac 
uporządkował. Dzisiaj dół zajmują magazyny 
i kancelarje różnych firm, górę zaś „Sokół". 
Na parterze też jeszcze mieści się bursa gim­
nazjalna

Przed frontem zaś pałaca zdobnym przez 
całą wysokość w kolumny patrzą duże alego­
ryczne figury, ozdabiające zajazd na zupełnie 
dzisiejsze widowisko. — Bo oto na placu przed 
zamkowym urządzone zostało boisko spor­
towa — K. S. , Hallerczyk" i inne drużyny 
miejscowe, grają tutaj między sobą, i z zapro- 
szonemi często, obcemi drużynami. W  rogach 
rozległego podwórza stoją jeszcze resztki wy­
niosłości, pozostałe po om onnych basztach 
zamku rówieńskiego. Powinieniem teraz może 
przeprowadzić zgrabne porównanie między od­
bywającemu się totaj niegdyś rycerskiemi tu r­
niejami i ćwiczeniami, a dzisiejszemi zawodami 
sporłowemi, ale nie myślę się bawić w .wieltcą 
literaturę, i na tem moje notatki z Równa na 
teraz kończę. R. W. ruroszkiowicz.

Nowe książki i pisma.
(u) Dr. Zygmunt Ma-del. Reforma prawa 

małżeńskiego. Tom I. Kraków 1923. Autor zaj­
muje się nadzwyczaj szczegółowo omówieniem 
przepisów kościoła, żydowskiego talmudycznego 
prawa, tudzież obowiązujących do dzisiaj na 
teryłorjum Polski, postanowień kodeksów da­
wnych państw zaborczych w sprawach rozwodu

małżeństwa i dochodzi do wniosku, że wobec 
dzisiejszych stosunków dopuszczalny jest w Pol­
sce ważny rozwód małżeństw katolickich oby­
wateli polskich na ćerytorjach, na których 
obowiązuje dawne niemieckie prawo. Napro­
wadzając argumenty przemawiające z.a tem, że 
unifikacja ustawodawstwa na całym terenie 
państwa polskiego będzie wymagała dłuższego, 
czasu, przemawia za zmianą przepisów o roz­
wodzie już teraz i o wywarcie nacisku w tym  
kierunku na postępowych posłów drogi. samo­
pomocy interesowanych. Zwracając uwagę na 
tysiące nieszczęśliwych, tzn. wojennych m ał­
żeństw, wykazuje że tylko bezzwłoczna zmiana 
obowiązujących przepisów o rozwodach m ał­
żeństw katolickich może uratuwać setki ludzkich 
egzystencji od moralnego upadku. Argumen­
tację swą popiera powołaniem się na reformą 
prawa małżeńskiego i liberalne postanowienia 
w obcych krajach, a wieszcie przychodzi do 
konkluzji, że wbrew stanowisku kościoła, pań­
stwo powinno dopuścić rozwód, lecz jedynie 
w ważnych i uzasadnionych przyczyn.

S P O R T .
Uroczyste otwarcie boiska poIącStoHe z zz  

wodami lekkoatletycznemi i matchem 19 pp. 
Odsieozy Lwowa — 5 pap. odbędzie sie w nie­
dzielę 27 m aja o godzinie 3-ej popołudniu na
Cytadeli

Cicha, skromna a  wydajna praca sportowa 
19 pp. święci publicznie pierwszy: etap swych 
zdobyczy. Opieka, jaką 19 pp. — dzięki swemu 
dowódcy p. pułkownikowi żulaufowi — darzy 
i niew ojskow i zrzeszenia sportowe, uprawnia 
Bo przypuszczenia, iż nasza publiczność jawi 
się licznie na tej uroczystości* tembardziej. iż 
dochód przeznaczony jes t na Czerwony Krzyż
1 Oświatę Żołnierza Polskiego

Czarni —  rtasmonea mat eh o mistizostwo 
klasy A odpędzie się w sobotę 26. hm. 'na boisku 
T. Z. R . o godz. u‘30 popoł. Poprzedzi Czarni II 
— Orlęta o mistrzostwu klasy P o godz. 3 ‘30.

Polskie rekordy ko ar skL . Związek polskich 
towarzystw kolarskich zatwierdził następujące 
rekordy polskie, ustanowione przez polskich ko­
larzy na torze i szosie w roku 1922. a) biegi 
torowe: 200 m Szymczyk (W. T. C.) l ? 3/5 seK. 
400 m Szymczyk' 26*/5 sek., luOO m Szym ­
czyk 1 :1 4 , 3000 m Szymczyk 4 :1 4 . 10 bieg’ 
szosowe: 200 km. H&chsmann '(Krakowskie tow. 
cykl. i fnot.) 7 godz. 15 minut.

Cześ’ w Helandji. F. K. Yrśoyice zwyciężyła 
drużynę Sparty w Rotterdamie w stosunku
2 : 0

Weetham — United w Budapeszcie zwy­
ciężył kómbinowianą drużynę M. 1& T i E. T 
C. W stosunku 3| : 2 (3 : 1).

Zawody międzynarcuowb w Paryżu. Red. 
Sfer —-■ Iruln (Hisiznauja.) 1 : 1. Olympiąue (Pa­
ryż) — Turyfaf 3 : 1 .

Atiyljia —  Szwecja match międzynarodowy 
w Sztokholmie zakończył sie zwycięstwem An- 
gljl 4 : 2 (pi : Rte Reprezentacja szwedzka grała 
75 minut w dziesiętkę. N. .

Matoh Jugosiawja —  Poiska. Reprezenta­
c ja  jugosłowiańskiej piłki nożnej rozegra match 
z R.umunją 27. bm. w Klausenburgu i dnia 3. 
czerwca z Polską w Krakowie.

 OGŁOSZENIA.___
E. ROMER ! SZYMAŃSKI

m a p a  « ^ c i O i v i v a

I N l I l I t l i l l l l l l E i l
Podziałka 1 :200 ,0  0 w 4 arkuszach 

10-cio warstwicowa z oznaczeniea. granic państw, 
województwa i powiatów, z linjeml komunlkaeyj- 
nenil kolei dwa-jedno- i wąskotorowych, tak czyn 
nych ja k  i w hudowie się znąjdującycb, podająca 
ważniejsze gościńce, dokładną siec rzeczne etc. 
Wykonana w Akc. Spółce Itartogr. i W ydawn j .

„A T L A S “, Lwów ul. Łyczakowska 5 . S
D o  n a b y c i a ,  w  k a « l e j  t c a l ą ^ a r a l



8 K U R JER  LW OW SKI z soboty dnia 26. m aja 1923. Wr. 122.

j-e łn a  h n n o fo  farsa.
Asiaiai t a ń o a y

B  o h i m i

S t tS f f i lE  A P O L L O

L. «»9« nfunil.

r a i  os u h  on.
Szefostwa Intendentury D O K X. w Przemyślu 

s p r i e d a  
w drodze nieograniczi nego przetargu pu­
blicznego na podstawie porównawczego 
zestawienia cen następujące przedm ioty:

P R Z E D M I O T  
Odpadków manipulowa­
nego suknn ze starych  
m u n d u ró w ........................
Starego obuwia wojskow.
Starych menażek i ma­
nierek ..............................
Starych bntów gumow.

I L O Ś Ć

około 40,000 klg
„ 40,000 klg

„ 3,000 klg
„ 2,500 klg

Oferty na poszczególne przedm ioty s? dopuszczalne.
W szystkie wyżej wymienione przedm ioty znaj­

dują się w m agazynach Okręgowego Zakiadu Mun­
durowego Nr. X  w Przem yślu — Bakoficzyce.

W ym agane jest podanie ceny aa 1 kg. loco 
magazyny O. Z. Mund. X. PrzemySl-Bafeoóczyce. 
Ws: ystkie wymienione przedm ioty m ożna oglądać 
codziennie z w yjątkiem  niedziel i łw ią w godzi­
nach «rzędow veh w Okr. Zakł stand. Nr, X .

Oferty sporządzone we dług urzędowego wzorn, 
którego o tycie  jest obowiązujące, zalhkowane, za 
opatrzone napisem ; t if t  V 1 na starzyzn ę1* z do­
łączeniem  dowodu złożenia na w płacone w adjum  
w w ysokoici 10 p rc., ogólnej kwoty oferowanej 
składać należy w Szefostwie Intendentnry DOK X. 
w Przem yt!u  nl Smolki I. 13, II. p iętro —  do dnia 
5. czerw ca hr„ w którym  to dniu o godzinie 9-tej 
rozpocznie się na miejsen rozpraw a przetargow a  
i kom isyjne otw arcie ofert. Oferty nadesłane po 
upływie podanego term inn lub w formie telegra­
mów lnb nieodpowiadające urzędowemu wzorowi 
nie będą uwzględniane.

W  razie negatywnego w yniku praetargu oferto­
wego odbędzie się p rzetarg  ustny.

składać należy w jed n e j z Kas Skar-W aajum
bowych.

Ew entualnych dodatkowych inform acji zasię­
gnąć m ożna codziennie z w yjątkiem  niedziel i św iat 
począwszy od 20-go m aja b. r. w Szefostwie Inten­
dentnry DOK X. w godzinach od 11 — 1 4 , biuru 
pokój Nr. 8, 4018

W ładza wojskowa zastrzega sobie w zupełności 
praw e oceny i wyboru przedłożonych ofert.

IM

Gwaftowny spadek cen
rowerów i gum  rowerowycb.

Rower m ęski przedtem  950.000 mk. dziś 850.000 mk. 
„ dam ski „ 900.000 ,  _ 800.000 „

950 .000  ,
90.000 ,
35.000 ,

900 .000
7 0 0 0 0
25.000

„ ch łopięcy „
G arn itur gum ,
Płaszcze „

„ m  25 i  l l / ,
„ m otocyklowe 26 x *i/s 

Węże czerwone p rzedttm  16.000 mk. dziś 12.0C9 mk. 
Wolnobiegi „Tarpudo" z przenośnia 
Felgi niklowane

na 26 x 1 ‘/a
Ośki do transm isji, szprychy m otocyklowe na 28  

i 26. Lam pki karbitowe do motocykli 
Części składowe row er, i graraof. również bajecznie  

tanio.
UWAGA: Kupujący niem a ryzyka w razie niezado­

wolenia przyjm uję tow ar z pew rotem . 
Zamówienia uskutecznia się natycHTńiast — za oka­

zaniem odcinka gazety 3 proc. opustu. 4077

I .  A r n o l d  i JL K a t z  

L w ó w ,  F r e d r y  n r .  6 .
B a o z n o ś ć  n a  u u m e r  i  f i r m f j .

Do

A  V # f l  * « $
H A l i i i l i
HURTOWNI KOLONIALNEJ S. A.
we LwOwie, kupi się bużdą ilobć.
Zgłoszeniu pisemne z podaniem ceny do Gene­
ralnej Ekspedycji Ogłoszef, K r z y a z t o f o - w  i -  
o z a ,  Lwów, ullea Sokoła 4. 90

Wyszła z druku U“ * £<£5?' J
.D yskusja Księży Jezuitów z Badaczam i w K ra­
kowie* na tein. t : „nieśm iertelność dnszy

ludzki ej".
K io przyszłe 1500 Mk. pod adresem  : C. Kasprzy • 

kow ski. Skrzynka 2 ł8 , W arszaw a, otrzym a udwrotną 
pocztą ciekaw ą książkę. 1377

Za zaliczką nie w ysyłam y

„ K I R  J E  RA LWOWSKIEGO*
Prosimy uprzejmie o jak na.irych- 
— lejsze n ad esłanie prenum eraty —

M czerwiec
wraz z ewent. zaległością , celem ure­
gulowania nakładu. — Wypłata kwol 
wpłaconych na czeki Pocztowej Kasy 
Oszczędn. następuje po upływie 8 do 
10 dni, z tego powodu najrychlejsza 
wysyłka prenumeraty jest w sk a z a n ą  »  
w interesie Szan. Prenumeratorów,

Na czekach mb przekazach wymie­
nić należy, na jaki cel służyć ma 
nadesłane, kwota, prenumerata, ogło- • 

szenie, składki.
Cena pojedynczego numeru 600 m.

Cena prenumeraty wynosi 
od 1 -g o  c z e rw c a :

W e Lw ow ie m iesięcznie do 
od b ieran ia w adm inistracji 
„K urjera Lw ow skiego* . . 13.500 m. 

W e Lw owie z odnoszeniem  do
d o m u ...............................................  15.000 m.

Z przesyłką pocztow ą w całej-
P o l s c e .........................................  15.000 m.

Z a g ra n icą  m iesięcznie . • 20.000 m.

&

Różne.

Pomoc dzieciom.
W  trosce o wytworzenie możliwie dodat­

nich warunków dla dziatwy, wysyłanej na k c -  
lonje letnie, Polsko Amerykański Komitet Po­
mocy Dzieciom, jak i za lat ubiegłych, zgłosił 
swą pomoc dla tych kolonij, przeznaczając na 
ten cel z&órą milion podwójnych porcyj do- 
żywczych dzieunie.

W  celu skoordynowania akcji pomocy wy­
syłanym na kolonje dzieciom i ześrodkowania 
jej w jednem ręku, P. A. K. P. D. w porozu­
mieniu z ministerstwem zdrowia publ. nawiązał 
stały kontakt z istniejącemi przy każdym urzę­
dzie wojewódzkim komisjami do spraw kolonij 
d et.ich . Wszelkie zgłoszenia w tej mierze mają 
być kierowane bezpośrednio do wzmiankowa­
nych kotnisyj. W  celu uprz/stąpnienia pobytu 
na kolonjach dzieciom, wysyłanym przez orgs. 
nizacje, merozporządzające dostatecznymi środ­
kami, P. A. K. P. L). uchwalił zwolnić od 
wszelkich opłat za żywność 20 prc. ogólnej 
ilości dzieci kolonji, organizowanych na teren.e 
poszciególnych województw.

A u to m & b il osobowy m a rk ijC o r te p ia n y p ia n in a h a r a n .n je  
*4 „Puch* do sprzedania, p  najgorzej zniszczone przyj- 
wiadonsoić K leparcw ska 1. 18, n a je  do rep eracji, F ish arm o - 

4052 ninm  jednogłosow e sprzedam
--------------------------------------------iGarineda. Zborow skich 10.

— — — —  i 4051

D o s z u k u je  się rutynow anęi, 
in teligentnej, sam otnej m ł5- 

dej kraw czyni dam skiej na 
czerw iec 1923 na leśnictw o 
za zw rotem  kosztów  kolejo­
w ych, z całem  utrzym aniem  
do półdnioweyo szycia, dla 
poratow ania zdrowia, pod 
Leśnictw o H. do A dm inistracji.

404«

D luro Zorza Balonow a 16. 
" "  pośredniczy w zaw ieraniu 
znajom ości w celach m ałżeń­
skich także separow anym  za­
łączyć znaczek na odpowiedź 

4071

KupuO i sprzed aż.

LICYTRCJR
ź r e b ią t  i k o n i w o j s k o w y c h .

Dnia (1 .) pierwszego czerwca 1923 r., o godzinie 9-tej 
rano na targowicy końskiej we Lwowie odbędzie się 

publiczna* sp rz e d a ż  w d rod ze li­
c y ta c ji  ź re b ią t  i koni w y b rak o ­

w an ych  w ojskow ych,
Tylko pośrednicy i zawodowi handlarze koni od 

brama udziału w licytacji są wykluczeni.

l i a t r y ,  O brabiarki do drze- 
M  w a i żelaza, Motory, La 
kom obile, Kotły, Maszyny pa­
rowe, Pompy parowe, centry- 
fugalne,- Maszyny m łyńskie, 
T urbiny, T ran sm isje , Pasy 
oraz inne m aszyn*’ dla każ­
dego przem ysłu i rękodzieła 
po cenach konkurency jnych 
dostarcza „P ILO T ”, Lwów, 
Batorego 4. - 653.)

£*ement wagonowo, Papę 
“  Dachów kę, Izo lację  k or. 
kową, K arbolineum , Dźwigazy 
budowlane, Żela. o, B ury  po 
cenach konkurencyjnych do­
starcza „PILO T*, Lwów, Ba- 
toego 4. 3654

4076

Komendant Uzupełnień Koni N. 16. Lwów. 

Padiafc, podpułkownik.

w p i e r w s z o r z ę d n y c h  magazynach

€  f c u w i e  mhbhra, k f ° ei

„C e d a “  ,fioodyear-W(-lt-Mioes‘,

Jbrfcimn A. HtHwai, U4 . Sykało*. O dpowśedbdałBjyj w J f c j t o c ,  Tadeos* S tw a iń s Ł .


